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Zaost rzen ie  s to su n k ó w  litewsko-niemieckich. —  M od a  na bakier. —  
Strzelcy  m a sz e ru ją . , —  T o w a rz y s tw o  polsko-łotewsk ie .  —  Kur er  
sportouy .  k A L U M N J A  L lT E - łA Ć ^ A

Pamięć?!/ Anglją a Z. S. S. R,
niema sprzecznych interesów

Komunikat urzędowy o rozmowach Edena w Muskw.e
MOSKW A (PAT) —  Około godz. 2q 

opublikowano następujący oficjalny ko 
munikai: W  ciągu ostatnich paru dni
pomiędzy panem Eiknieui, lordem —  
strażnikiem pieczęci u panem Litwino­
wem, komisarzem ludowym spraw za 
granicznych odbywały się rozmowy na 
temat zasadniczych momentów obecnej 
sytuacji miedzynarouowej, w tej liczbie 
na temat projektowanego paktu wschod­
niego i innych kwestyj zawaityeli w ko 
muitikacie angielsko-franeuskim z dnia 
3 lutego, a tak/e odnośnie dalszego roz- 
woju i poprawy stosunkó# angieisko-
sowicckich.

Podczas swego pobytu w Moskwie 
pan Eden przyjęły był przez panów Sta­
lina i Mołotowa i miał możność w ymienić 
z uiiiii opinję na te sam11 tematy Pod­
czas tuzinów, które, przez eały czas były 
prowadzone w atmasferze całkowitej 
przyjaźni i szczerości pan Eden poinfor 
mownł pana Litwinowa o niedawnych ro­
kowaniach pomiędzy ministrami angiel­
skimi a głową rządu niemieckiego i usta­
lono. iż rozmowy ten sprzj jały wyjaśnię 
niu sytuacji europejskie j Zarówno pan E 
d e n , jak i rozmawiający z nim panowie 
Stalin, Mołolow i Litwinow wyrazili o 
pinie, że w obecnej sytuacji międzynaro­
dowej bardziej niż kiedykolwiek naież' 
kontynuować wysiłki w kierunku utwo 
rżenia w Europie zbiorow ego systemu he­
sko franeusk. komunikat z 3 lutego i zgo 
zbieczeństwa, jak tu przewiduje angiel- 
dnie z zasadą Ligi Narodów.

W  rozmowie z panem Edenem pano­
wie Stalin, Mołotcw i Litwinow poilkrcś 
liii, żc organizacja bezpieczeństwa w Eu 
ropie wschodniej i projektowany pakt 
w zajcmiicj pomocy nie mają na celu zu 
łowanie i okrążenie któregokolwiek z 
państw, leez stworzenie gwarancji jedna 
kowego bezpieczeństw a dla wszystkich u 
ezestników paktu oraz że udział Niemiec 
i Polski w pakcie byłby powitany jako 
najlepsze rozstrzygnięcie kwesji.

Demonstracje antyfran­
cuskie nad Rei ent

PAllJV 7 H —  Wychodzący w 
Strasburgu „I-c 'Lo'rrain“ donosi o ma­
nifestacjach hitlerowców, jakie odbyły 
się na prawym brzegu Renu, na wprost 
Strassburga. Po stronie francuskiej od 
bywał normalne ćwiczenia oddział żoł­
nierzy Wówczas po stronie niemieckiej 
zebrało*-się n-koło 800 hitleri)V w, któ­
rzy zaczęli obrzucać obelgami żołnierzy 
francuskich. Następnie grupa udała się 
w marszu wojskowym do Kerih picwa 
jąc po drnd/.e pieśni bojowe. JTkis czas 
pnłem zjawiło się przed mostem w K fid 
grupa żeńska młodzieży hitlerowskiej, 
która również urządziła wrogą manife­
stację* przeciwko żołnierzom francuskim.

Abis}iija domaga sę  komisji 
arb traż  twej

G E N E W A , (P A T ).  —  Abisyn jn  wystosow ała  
d*» L ig i N arodów  notę. dom aga jąc  się pow o ła  
n ia kom isji a rb itrażow ej w  sporze  w iosko  —
abisyńskiui.

W  rezultacie wyczerpującej i szczerej 
wymiany zdań przedstawiciele obu rzą 
dów stwierdzili, że w obecnej chwili nie­
ma żadnych sprzecznych interesów po- 
unędy obu rządami w żadnej zasadni­
czej kwestj polityki międzynarodowej, i 
że ten fakt stwarza trwały fundament dla 
rozwoju owocnej współpracy m. m. w 
dziele pokoju. Sa oni przekonani, że o- 
ba kraje w świadoinuści, żc intcgialność 
i pomyślność każdego z nicli odpowiada 
interesom drugiego, będą się kierowały 
w Ich wzajemnych stosunkach Uuchcm

współpracy i lojalnego wrykonania przy­
jętych przez nic zobow iązań wyniKają 
cych z ich wspólnego uczestmetw a w Li­
dze Narodów.

W  świetle tych przesłanek żarów no 
p«n Eden jak rozmawiają) y z nim p. 
Stalin, Mołotow i Litwinow utwierdzili 
się w przekonaniu. że przyjazna współ­
praca obu krajów we wspólncm dziele 
zbiorowej organizacji pokoju i bezpie­
czeństwa nia wielkie znaczenie dla dal­
szej aktywizacji wysiłków międzynaro­
dowych w tym kierunku.

Oświadcz nie Eikna o wizyue w Warszawie
dO SKW AfŚ (FAT). —  Lord strażnik 

pieczęci prywatnej Eden złożył za pośred 
nictwem korespondenta moskiewskiego 
PAT-icznej następujące oświadczenie w 
związku z zamierzoną przezeń wizytą w 
Warszawie

Jestem nieznif rinc rad z oczekującej 
mnie wizyty w Warszawie, której eelein 
jest kontynuowanie serji rozmów na tc 
mat sytuacji europejskiej. Znaczenie o- 
soolsty eh Loiuautów i osobistych wra­
żeń z różnych stolic nie powinó być nic 
doceniane. Jestem przekonany, że te roz

mowy o charakterze wyjaśniającym przy 
służą się jaknajbardziej pożytecznemu 
celowi. Ścisła współpraca i kontokt sta­
nowią przecież istotny czynnik Ligi Na­
rodów i systemu zbiorowego, ua kio 
rym oparta jest polityka ouu naszych 
krajów. Narady z rządem polskim muszą 
odegrać poważną rolę w tein dziele Z 
zadowoleniem myślę o odwiedzeniu wa­
szego wielkiego kraju i o sposobności 
dzięki której będę mógł omów i» osobis 
cie obecną sytuację z polskim* mężami 
stanu

Eden opuści! Moskwę
MOSKWA) (P A T ). —  W  niedzielę mi 

uister Eden zwiedzał w Moskwie fabryki, 
instytucje i muzea a zrana w* towarzyst­
wie wicokomisarza Krcstinskicgo i dzicn 
nikarzy odbj i przejażdżkę metro. Po 
południu fijdftą dwukrotnie odwiedzał ko 
masarza Litwinowa w* sprawie wydania 
wspólnego komunikatu. W  nocy Eden 
wyjecliał z Moskwy. Na dworcu ż-fgnali

go Litwinow, wicekomisarz Krcstinskij 
ambasador angielski ęJiilston, ambasador 
polski Lukasiewicz i inni dostojnicy a 
także dziennikarze sowieccy i zagranicz 
ni.

Komisarz Litwinow pożegnał odje, 
dżającego ministra Edena słowrami: —  

Życzę panu powodzenia, bo odtąd wasze 
sukcesy są naszemi sukcesami1.

Rozporządzenie ministra skarbu
o wypuszczeniu pożyczki inwestycyjnej

W ARSŹAW A (PA T ) —  W  Dzienni cu 
Ustaw R. P. Nr. 23 31 marca rb. opu­
blikowane zostało rozporządzenie mini­
stra skańbu o wypuszczeniu 3 proc. pre- 
m jowej pożyczki inwostycynej.

Rozporządzenie p°stonaw'a na wstę­
pie, żc z dniem 1. V. r. b. wypuszcza 
się 3 proc. pożyczkę inw. w obligac jach 
na okaziciela po 109 zł. w zł. każda obli­
gacja. Właściciele obligacyj 0 proc. po­
życzki narodowej mogą swemi obligacja 
mi tej pożyczki według ich wartości i- 
miennej opłacić do 50 proc. własnej sub 
skrypcji na 3 proc premj. poż. in wesly- 
cyjną. \\, łym wypadku obligacje po/y- 
eziki narodowej powdnny mieć wszystkie 
uepi.rtne przynależne do nich kupony 
\ ysokose przyjętej subskrypcji opłaca 

»pj gotówką ni,, mo/e przekroczyć łącz­
nej sumy zt. 150.()()().000. kwoła imienna 
pożyczki będzie ustalona po zamknięciu 
subskrypc ji  z tem zastrzeżeniem, że nie 
może ona przekroczyć sumy zł. 150 milj. 
..Opłaconej gotowizną, powiększonej o zu 
okrągloną do najbliższe' wielokrotności 
5 milj zł. kwotę łącznej wartości imien­

nej przyjętych na suosKrypcję obliga- 
cyj pożyczki narodowej. Pozy czka opro­
centowana będzie w wysokośei 3 od luO 
rocznie a kupony będą ptaine trzy razy 
do r°ku. 1'remje będą dwojakiego rodza­
ju: pierwsza w postaci wygranych, druga 
w pustaci nadpłaty ponad wai łośe imien 
ną przy wj kupie obligacyj umarzanych. 
Termin losowania wygranych i za.sady 
losowania premii; i obligacyj ustali oso­
bny regulamin. Prem je w postaci nadota 
ty w cenie obligacyj umarzanych wyno 
szą, w  piewszych trzech 10 leciai h okre­
su umarzania pożyczki 20 proc. wartoś­
ci imiennej obligacj i, w ciągu ostatnie­
go KHecia 25 proc., a T? ostatnicm 51eciu 
30 proc. Kapitał, odsetai oraz premje do 
zł. 1000 wypłacane będą we wszystkich 
oddziałach Banku Polskiego, BGIv i PKO 
natomiast ponad zł. 1000 tjdko w W ar­
szawie w Ranku Polskim.

tana sprzedażna obligacyj pożyczki 
wynosi zł. 100 za jedną obligację war­
tości imiennej zł. w zł. 100. Rozporząd 
nie weszto w j  eie. z dni m ogtos/i ni-..

Rew zyia m m  Stiia lskiego  
i nursz. Kdcikiewicza c piemjera 

Siawkf*
W arszawa (PAT) —- Marszałek sej­

mu ŚwitaLski i marszałek senatu Racz 
kiewicz rewizytowali w dniu wczoraj­
szymi premjera Sławka w prezydjum ra­
dy ministrów,

P n f .  Jastrzębowski otrzymał 
flagrodę pldSivczo| Mimstrs

i .  R  i  o . p.
W ARSZAW A, (P A T ). —  W  dniu 31 

marca w gmachu ministerstwa W R. i 
OP. odbyłolsię posiedzenie sądu konhur 
sowi go nagrodj* plastycznej ministra W R 
i OP. Do nagrody kandydowało kilkami 
ścic osób. Sąd większością 4 głosów przvz 
nał nagrodę prof. Wojciechowi Jastrzę­
bowskiemu. Minister W R. i OP. kandyda 
turę zatwierdził. —  Nagroda wynosi —  
zł. 7,000.

Oorady Zjazda Dziennikarzy 
w Krakowie

KRAKÓW , (PY T ). —  W  niedzielę 31 
marca, obradował w  Krakowie walny 
zjazd dziennikarzy Rzeczypospolitej z u- 
działem k-lkudziesięciu przedstawicieli 
syndydatów dziennikarzy z całej Polski. 
Przewodniczył red. Wojczyński, a zagaił 
i przedstawił działalność związku za rok 
ubiegły i plan na przyszłość prezes zarzą 
du głównego pułkownik M. Ścieżyński 

Po kilkugodzinnej dj-skusji uchwalo­
no absolutorjum dla władz związku oraz 
różne wnioski dotj-czące zawodu dzienni 
karskiego. W  przerwie między obradami 
podejmował dziennikarzy prezydent Kra 
kowa Kaplieki.

Senat uchwalił votum zaufa- 
i ra  dla n ą ^ u  w BHgji
BRUKSELA (PA T ) —  Senat Uchwalił 

votum zaufania dla rządu van Zeelanda 
110 głosami przeciwko 20 Drży 19 wstrzy 
mujących się o d  głosowania.

N O W Y  PARYTET W ALUTY
BR UK SELA . (P A T ). —  Rząd belgijski usfn 

li! nowy nary/cl waluty Ina poziomie o  28 proc. 
niższym od dotychczasowego.

Chciano porwać n c tylko 
JaCt>ba..

PARYŻ, (PA T ). —  W  związku ze ,praw ą  
porwania dziennikarza Jacoba prasa donosi, że 
ten sam los chciano zgotować zamieszkałemu w  
Paryżu publicyście niemieckiemu Schwarzschit 
dowl, wydawcy znanego tygodnika „Neucs Tm- 
gcłmch** Schwarzsęliiid przekazał dckumeniy w  
tej sprawie prokuratorowi w Bazylei.
>

Aresztowanie polskiego 
działarza w Łotwie
Jak podaje „E lta", prasa litewska 

donosi i  Rygi, że w Rzeżycy aresztowa­
no prezesa polskiego związku młodzieży 
katolickiej w Łotw ie Jasionowicza. na 
uezyciela matematyk w gimnazjum. 
Jest on oskarżony o zdradę stanu

Kronika t*legrafiozna
—  S y n  W O J E N N Y  W  A TEN A C H  skazał tt>

o-skaiżonyc.-h o  u dz ia ł  w O iia tn ic in  powstaniu  na 
b e z t e rm in o w e  w ię z i e n ie  oraz na degradację, 10 
o s k a rż o n y c h  na k a rę  ipo -0  lut w ię z i e n ia  a 4 u- 

uiow inni t.
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Oddziały Relchswehry 
na po9ran. litewsktem

RYG\, (PA T ). —  Dzisiejsze pisma li 
tewskie zamieszczają wiadomość z pog 
ranicza litewsko-niemieckiego o pojawię 
niu się tam oddziału niemieckiegu złożo 
nego 7 około (>00 ludzi oraz 10 samocho­
dów pancernych. Po pewnym czasie sa- 
mocnody odjechał}- w niewiadomym kie 
runku. Według dalszych informacyj, w 
tych dniach do Stołupian przybyć miały 
nowe oddziały Reiehswehry.

„L ie f. Żinios” zamieszcza wiadomość 
od korespondenta z nad granicy mierniec 
kiej, iż rolnicy z Litwy, jadący, jak zwy­
kle z produktami na rynek do Stołupian 
zostali przez szturmowców- obici a pro 
dukty( już oclone) skonfiskowano im. 
Tłum w miasteczku nie szczędził wyz ­
wisk i obrzucał Litwinów kamieniami.

Skazani na śnierć w Kownie 
siedzą w oddzielnych celach

B E R L IN , fPA T ). —  Z  Kowna Jouoszą, ie  
Skaani na karę śmierci rosfall osadzeni w  osob 
nyeh celach w  więzienia kowieńskim.

Utrudnianie wyjazdu do Niemiec 
z Litwy

RYGA, (PA T ) —  Z Kowna donoszą, ie  kon 
sulat niemierkl w  Kownie wstrzymał wydawa  
nie wiz w jazdowych i trun^yfowych obywatelom  
litewskim. Osobom zgtuS mającym się do konsu 
lutu w  cela otrzym ania w iz oświadczono, śc 
wszystkie prośby o  wizy muszą być sktadabc do  
Berlina, kiedy siamtad nadejdzie odpuwiedi, 
trudno określić.

Deinoosir&cje p rz - l  konsulatem 
l i tew sk im  w T y lźy

Dnia 26 ub. m. w T y  lży miały m iej­
sce gwałtów ne demonstracje przed li 
tewskim konsulateiu. W ołano „precz z 
Litwą*', „wygnać litewskiego konsula1*, 
i  t. d.

Policja byrła obecna i nie dopuściła 
manifestantów zbyt blisko do gmachu 
chu konsula. W ybito kilka szyb w pry­
watnych mieszkaniach Litwinów.

toybryii aotylitewskie w Rydze
RYGA, (PA T ). —  N a  szyldzie poselstwa li­

tewskiego w  Rydze naklejono papier z napisem  
w języku łotewskim: „Uwaga, zapach krwi*4 —

Poseł litewski W llejszys udał się do miuls 
(crstwa spraw  zagranicznych, gdzie w  Imieniu 
rządu łotewskiego wyrażono mu ubolewanie

V księgarni niemeckiej w Równie 
wybito szyby

B E R LIN , (PA T ). —  Niem iecku biuro hifor
mucyjne donosi ze Szczecina, i c tuiejszy kon 
sul litewski Mohu-Us. zawiadom ił wczoraj reic 
graficznie poselstwo lirewskir w  Berlinie, ie  po 
wyroku kowieńskim uie może jako Niemiec po 
goaziC się ze swojem l uczuciami daiszefo  peł­
nienia tunkcyj konsula Litewskiego.

Pozateai niemieckie biuro informacyjne do 
nosi, że ubiegłej nocy wybito w  księgarni nie­
mieckiej w Kownie szyby wystawowe. W ładce  
litewskie wzmocniły posterunki przed gmachem  
poselstwa, 1 generalnego konsulatu niemieckiego 
w Kownie

Ktiąłka — to chleb powszedni — 
Karmi rozmm. uczucie i fantazją

N O W A

Wypożyczalnia icfipisk
Wilno. uL JaglalloAska u . m. •.

O S T A T N IE  N O W O fiC L  
Kaacfa 3 zt. Abonament 2 lt.

Wyrazy współczucia z powodu Śmierci n e jodłow anego

inż. ŁAZARZA SPIR3
składa tq dro^ą osieroconej Rodzinie

Związek Zawodowy Inspektorów 
I Ajentów Ubezpieczeniowych R.P. 

Oddz*ał w Wilnie

Lat dl pojedzie do Moskwy 20 kwietnia
Konferencje z ambasadorami angielskim I sowieckim

K O E D U K AC YJN E

KD RSY  M 4T0RALN K
z pro jr. (imn. pańatw.

im. .K c^ iiji Eduk. Nam.* 
w Wilnie, M ickiew icza 23 
Przyjmują inpiay na II e 
półrocze i, azk. 1934— 35 

Jo kina IV - - V I— V III 
Kanc. czynna od |. 16-20

Zebranie organizacyjne 
Towarzystwa Polsko- 

Łotewskiego
W czo ra j o  godz. 13-ej odbyto się w  m a łe j

zali kon ferency jnej Urzędu W o jew ód zk iego  ze­

bran ie organ izacyjne T o w  Pcisko-Łołew ak iego, 

k tórego -początki istnienia sięgają jeszcze roku 

l lJ30-go. Zebranie wczora jsze zo: tało zwołane z 
in ic ja tyw y  ów czesnych  in ic ja to rów  pp. sędziego 

Fo le jew sk iego  i radcy P iotrow icza . P o  zagaje 

n iu  p rzez p. sędd«~go Folejew.sx.iego, p rzew odni 

czącym zebrania został w ybrany p. kurator Sze- 

lągow ski, sekretarzem  —*  p. dyr. Sm iałowski

D okonano m. in. w yb o ró w  w ładz T-wa. 

Prezesem  T -w a został w y ł rapy dr. W t. W ie lh or 

ski, uyrekitor W yższe j Szkoły Nauk PoJi-tycznyca 

p rzy Instytucie N.-B. Europy W schodn ie j, na 

człon ków  zarzadu  pp.: por. Gostkiow icz, v ice- ’ 

prezydent m iasta Nagurski, red. Okulicz, red. O- 

atrowski, prezes Ruciński, p ro f. St. Sw ianiew icz, 

K urator Szelągowski, dyr. Kzpaklewicz- dyr- 
S zw ykow sk i, dyr. W yJeżyóski. Na członków  i 

zaotępcow kom isji rew izy jn e j zeb ian ie pow oła ło  

pp .1 Bułhakęwskiego, mec. K rzyżan ow sldc «o . 

M łodkow sk iego, dyr. Sm ijłowso.iego. dr, W y ­

słoucha.

P. Bułhakowskt zreferow ał p ro jekr urządzę 

nla w ycieczk i do Ł o tw y , co zebranie przekazało  

Zarządow i do rozw ażen ia.

KOREPETYCYJ, LEKCYJ
w zakrusin od I— YIR klasy gimnazjum, 
za w s z y s t k i c h  p n t d m l o t A w ,
ispeci ts a.ćl il.ki, matematyka i łl-.yka)
u d z i e  byty ttiuczydiJ gimnazjum.
Waiuaki skromne Poatąpy w ssucc i wjrnl- 

k pad | K «s s c ją . Las laws ząłosrcnśał
Wilno. ul. K rd lłw ika  7/2. m. 12.

Nowy statut Funduszu Pracy

PARYŻ (RAT) —  Koła polityczne 
zwracają uwagę na ożywienie, jakie pa­
nowało w sobotę na Quai d ‘Orsay. W izy­
ta ambasadora angielskiego Clarka u mi 
lustra LavaJa, jak zapewnia agencja Ha­
łasa, miała na celu dostarczenie firan-cit- 
skieinu ministrowi spraw  zagranicznych 
uzupełniających informacyj na temat 
rozmów angielskich ministrów z Hitle­
rem. Pozatem w  czasie wczorajszych 
dwukrotnych rozmów z ambasadorem 
sow ieck im Potiumkiuóm Laval poruszył 
sprawy związane ze .swoją wizytą do 
Moskwy, której data w dalszym ciągu 
okrestana jest na około 20 kwietnia. La- 
vul, jak oświadcza dalej agencja, rozwa­

żał z Potiomkinem projekty, których zfi
nalizowa.nie mogłaby potwierdzić jego 
wizyta w Moskwie. Chodzi przed ewszyst- 
kiem o pakt wschodni wzajemnej po­
mocy. Zupełnie negatywne stanowisko, 
jakie zajął wobec tego projektu Hitler w 
rozmowach z* ministrami angielskimi, 
wysuwa poważne zagadnienie polityczne 
gdyż Rzesza powinna być jednym z sy* 
gn&tarjnszów tego paktu. Chodzi obec­
n ie  o to, czy Francja pójdzie obecnie, 
jak to myślą w- pewnych kołach, w kie­
runku zawarcia konwencji zgodnej z 
Rzeszy. Ta kwestja, jak się zdaje, nie 
projektowanym paktom i otwartej dla 
zostaja jeszcze rozstrzygnięta.

W  związkiu z w e jśc iem  w  Zycie w  dniu 1 

kw ietn ia  t . b. dekretu  o  połączen iu  Funduszu 

Bezrobocia  z Funduszem  P racy , rada m in istrów  

na osta liiiem  posiedzeniu  uchw aliła  n ow y  sta 

tut Fuuduszu P racy.

Do zakresu dz iuaiua Fiu duszu Praey —  

zgodnie z nowym  statutem —  należy prowadze­
nie akcji zm ierzającej do zwiększenia sianu suU 
I adn len ia, przedewszystkiem przez .inansowa- 
ule gospoju-czo uzasadniony; h rooót publicz 

nycb lub robót o puoticznem znaczeniu publiez 

ne pośrednictwo pracy, zabezpieczenie robotni 
ków  na wypadek bezrobocia, doraźna pomoc 

bezrobotnym, «.lórym nic przysługuje prawo do 

zasiłku t  tytułu zabezpieczenia na wypadek bez

robocia, organizowanie zatrudnienia miodzie*,
na zasadach Ś w ie rzn o  —  w ych ow aw czych , bez

pośredn io  lub za pośredn ictw em  o rga n lza cy j sp_
łecznych, poradn ictw o i przysposobienie za wodo
we bezrobotnych oraz pomoc w  tworzeniu w ar
sztarów pracy, akc ją  ku ltu ralno —  ośw ia tow a

w śród  bezrobotnych , a w reszcie  grom adzen ie  i

p od z ia ł środków  na w ykonan ie  te j akcji 
•

Ustalanie w y tyczn ych  dzia ła lności Fundu 

szu P racy, a w  szczególności rocznego  planu 

p row adzon ych  ak cy j i fiunsow anie przez Fun 
dusz P racy  robót, natęży d o  kom pecencji Rady 
i  undu zu P racy , k tórą pow o łu je  m in ister opie 

k i społecznej na okres  trzyletn i.

W STĄP A  PRZEKONASZ SIĘ!
Nowootw.rty sklep galanteryjny

„B 0 N - T 0 N“ W I L N O  
W elrf i 21

N *  »M on  wiooonny otriymano w  wielkim wyborze męską { damaką B IELIZNĘ .

PO Ń C ZO C H Y , K R A W A T Y , boo-jourki oraz wszelką inaą galaaterją 

Po cenach najniższych

Że kiedyś no&zomo ogromniaste kape­
lusze, przypominające patelnie, a teraz 
małe ucieazne czapeczki na czubku gło­
wy —ito kwestja mody, a więc „sprawa 
kobieca -

Panie .ia początku sezonu chyżej od 
jaskółek latają po sklepach i starają się 
sprostać wszelkim „krzykom ", gwoź­
d z io m 1 i „wymogom*1. Mężczyźnie sta­
tecznemu nie przystoi nawet zerknąć o 
kiom w kąt gazety, gdzie poa zachęcają- 
cemi tytułami roi się od rad i wskazó 
wek.

Moda —  zdawałoby się jest pojęciem 
stworzonem tylko dla kobiet. A le to tylko 
na pozór. Stanowi oma auirt podskórny, 
który przejawia się we wszelkich dzie 
dżinach pod efektowniejszemu i b a r d z ie j  
dosto jnemi pseudonimami.

rsaieży tyiko ostrą demarkacyjną lin 
ją odgraniczyć to, co jest funkcją czasu, 
logicznym wypływem ewolucyj socjal­
nych —  od tego. co obok nastrojów is­
totnych powstaje, jako ich karykatural 
ne naśladownictwo albo sprzeciw.

Każda epoka, każde niemal dziesię­
ciolecie produkuje „ty-p", t. zm. stwarza 
nową rewelacyjną form ę dla swej tres 
ci Dotyczy to literatury*, muzyki, nawet 
mody. Moda jednak, ta „m oda11 z żur-

nalów, plotek i kaprysów, której ojcem 
jest bogactwo ł ziewająca beztreściwość 
—  to osobny nakaz, uzbrojony w  
takie argumenty, jak trafiainie w snobizm 
i lęk przed śmiesznością.

W pływ y mody są tak sugestywne, że 
potrafią „popyt11 i potrzeby społeczeń­
stwa wtłoczyć w standartowe korytko. 
W czoraj jeszcze prawdziwy pijak umiał 
obnażać się psychicznie tylko pod zgrzy 
tliwy jazz. I tylko w  warjackich pas rum­
by odczuwano nerw i sens wszelakich 
dreszczów, które właśnie tylko i wyłącz­
ni*- pod pas iumby przebiegały tancerkę.

Dzisiaj inaczej. Zakutana po kostki 
parni jest kobieca, bardzo kobieca. A w 
slow-foxach i fo.\trotach coraz śmictej 
rwisle takty udają walca. I wogóle walc, 
i tylko walc. To „menu11 na teraz. Jedy­
na forma, w której wczorajszy bezapela- 
cyjny miłośnik jazzu, odnajduje co raz 
wyraźniej i częściej „jo ie  de vivrc11 dan­
cingowych podniet i nastrojów.

Moda zmusza nas do krótkotrwałych 
łgarstw, tandetnych teoryjek, w które 
sami nie bardzo wierzymy.

Niedawno jeszcze mówiło się:
Operetka? Ależ przeżytekI W  cza­

sach tempa i mechanizacji —  tylko rew 
ja, rytmiczny, jak ruchy maszyny, kle­
kot nóg tancerek, szybka zmiana obra­
zów, barwne dekoracje, zanik indywidu­
alizmu aktorów. Któżby w epoce wyści­
gu wynalazków i gloryfikacji zdobyczy 
myśli ludzkiej —  m iał czas na dw*ugo-

dzinne syntomemaLne wzywanie się tztu 
kę ł to w atmosferze m dłej muzyki.

A dzisiaj? Nienajgorzej wykoncepo- 
wana i zbudowana „ te o r ja 1 upadła. O- 
kres wzmożonej wynalazczości trwa na­
dal —  a jednak nietylko mamy czas na 
operetki, a l« odnaleźliśmy nawet sena w 
starej lekkiej muzyce.

Sprawiła to moda, ta sama, która wy- 
subtelniła i ubrała w długa suknię kobio- 
tę.

Moda nie jest absolutnie współczynni­
kiem t. zw. nakazu czasu, choć corocz­
ne i cosezono-we biuletyny pełne są 
teoretycznych uzasadnień

Pamiętamy wszyscy „garęonkę11 —  
typ rzeczywiście idealnie harmonizujący 
z epoką. Kobieta pracująca, kobieta jeż­
dżąca motocyklem i kobieta naukowiec 
—  musi jaknajbardziej uniezależnić swo­
je ruchy i zredukować kłopotliwe rekwi­
zyty kobiecości.

Logiczne —  zdawafoby się —  tak 
bardzo, że nietrudno było już uwierzyć 
w definitywny rozbrat z warkoczami, za 
walisfemi sukniami i szpilkami do kaps 
luszy.

A tymczasem?
W ypłow iałe ośmieszone fotografie 

babek ożyły, jeżdżą samochodami, czy­
tają wierze... awangardy —  i nikt w tern 
nie widzi nonsensu, tylko zawodowi a- 
manci skarżą się, że dawniej było... wy 
godniej.

W yglądałoby pozornie, że moda na

mężczyzn wpływa ty lko  w tym chatak 
terze, że reguluje ich gusty i każdego se 
zonu wywołuje zachwyt taką sylwetką 
kobiecą, jaka ostatni a jest „na war 
s zLacie".

A le to nieprawda.
O ile kobieta pozwala sobie nawet 

na indywidualne zestrojenie ubioru ze 
swoim  typem  —  mężczyzna przy jmuje 
okólniki mooy bezkrytycznie i niemal z 
woiskow-ą karnością. Sprawa szerokości 
spodni, wysokości kołnierzyka lub frako 
w ej kamizelki n ie stanowi wprawdzie te­
matu do dyskusyj, ale może zaoecydo 
wac o pójściu na dancing i wogóie ząłruć 
mężczyźnie ,samopoczucie w sposób nie- 
notowany u kobiet.

Moda wkracza w wiele dziedzin nie 
postrzeżenie i paraliżuje runysł krytycz­
ny. Nawet o najlepszych, najwierniej 
szych przyjaciołach —  psacfc wyrokuje. 
Inteligentne i miłe pudie znikły, a „łas 
ką 1 człowieka cieszą się pokraczne kul 
fony, głupie bezkonkurencyjnie, ale za 
to drogie i kubek w kubek podobne do 
winiet zagranicznych przeglądów mód.

Wszelkie nałogi czemś się tłumaczą, 
mają odpowiednik w psychice —  ulega 
nie modzie jest nałogiem najgroźniej 
szyin, bo ogłupiając} m zdecydowanie i 
wypruwającym z wszelkiego indywidua 
lizniu. I najważniejsze —  trudno uleczm 
nyin, nawet Przez brak pieniędzy.

Anatol Mikitlko
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WEZNANE BAJKI KRASICKIEGO
Zuwżdy znajdzie przyczynę kio pragnie nagrody.
Reymont dosiuł, bo wielki, Gałuszka, bo żaden.
Sieroszewski, bo stary, W ierzyński, bo miody,
R nzstworow.ski, bo hrabia, Bandrowski, bo Kaden.
Nałkowską nagrodzono za „Dom** oraz za „Dzień**,
Dąbrowską za „Dni i noc< *', Goetla za „Z  dnia na dzień**, 
Paw likowską, żc płodna, Szczucką ze nie piodzt,
Morcinka, ż t  ze Śląska. Piechala. że z Łodzi,
Brucknera, że nieznany, Rusinka, źe sławny.
Berenta, że jesf nuduy, Boya, że zabawny,
Staffa, bo to ocean, Leśmiana, bo „Łąku",
Kurka, źe gloślio pieje, a. Bąka, bo bąka. ,

SŁOWIK I SZCZYGIEŁ
Rzeki Tnwim  do Leśmiana, który cicho siedział,
„Szkoda, że krótko śpiewasz** Leśmian odpowiedział:
„Co mi d iłu natura wypełin&m to wiernie,
Lepiej miernie, a. krótko, niż długo i miernie *

jodor Bujnicki

~  DWIE NAGRODY
1

o s o m  Dr. W acław K nra h icw ic:. podróżn ik .

Dr. T eod or B u jn ick i, w iln ianin

B u jn ick i: k ilom etr !! '

K orab iew icz : D orck li!

B u jn ick i: Skądże Ciebie bogi niosą? N ie byłeś 

w W iln ie  kopę la t !

K orab iew icz : Gaże lń raków . Od UKl-l-go.

B u jn ick i: Nit* odrsi/u po/naleni ciebie. ( . 0  

z.iaczy ta broda?

K orab iew icz . N ie mogi je j zgolić, bu j« * l  |m- 

b/ogosin w ioną przez samego Da-laj-Lamę.
J itijit ickń  k ied y  przyjechałeś? W iln a  pewnie 

nie jo/n a jesz?
K orab iew icz : Przy lec ia łem  .uitożyrą kaja 

kiem dz ś rano. M iasta rzeczyw iście ni< pozna­

łem. Przedcwszystkiem  n ie mogę znaleźć W ilji. 

(id zie  .się podziała m o ja  kochana rzeka? Cala 

karą-Tę je j zawdzięczam .

i t i ip ih k i :  W iilja zmieruta kierunek, nie wpada 

jiiż  do Niemna, ty lko  z n iego w ypływ a A  w W il­

nie p łyn ie  teraz u licą  M ick iew icza. C iekawy ten 

lemunen nastąpił 10 Jat ternu, l im anowski n a ­

pisał o leni książkę, w  k tó re j tłumaczy wpływ 

polityk i na życ ie  przyrody.

Korabiew icz. N ic  dostrzegłem  również, z m e­

go autożyra-tkajaku naszej bazyliki. Czy runęła''

B u jn ick i: Nie, stoi gdzie  siała daw n iej P o d ­
parło |ą Córą Zam kową, którą w ly .111 celu p rzy ­

sunięto b liżej. A żeby cenny zabytek zabezpi 
c/.ye od w ia trów  —  naokoło bazyliki wybudow.. 

1 1 0  hangar, w „tó ry n i jest jak  w pudełku. Tyl 

ko w ieża była  zawysoka, w ięc musiano ją  polo 

żyć. P ro jek tu je  się w ybudow an ie podobnego ban 

ja ru  nad -calem W iln em  z T rzem a K rzyżam i wtą 

c/ni- T o  są zarządzenia now ego  konserw atora

Korab iew icz: K to jest nowym  konserwalo- 

r«m|?

lla jn ick i: In iie ra ł l)obaczew.,k.

K orab iew icz : No, a ly co porabiasz?
B u jn ick i: Jestem leraz Prezesem Zw iązku l.i- 

tera-iów .i generalnym  sekretarzem wszystkich 

instytutów.
K orab iew icz : Zauważyłem  jednak -że jakoś 

mato ludzi w mieście. A przecież mro/si w itlk io  

go r.ieana.
lla jn ick i W idzę, że  je s te ś  całkow ity ignorant. 

Gdzie byłeś przez ostatnie lata.

A. Rymkiewicz i j  Zagórski

DWIE MISJE
Puslor chodzi łup lup lup  
temu rozwód, temu ślub.
Co za. dziwny tutaj k ia j: 
rok okrągły cługle m aj

w  to mi graj w tu mi graj.

Ksiądz wikary wiarę ui-eci, 
każe żeby były dzieci, 
w ięc murzyni Idą w gaj.

w to ml gra j w ło mi graj.

Pastor chodzi pomalulku:
„Spragnieniu wypić da i** 
a murzyni p ija wódkę 
tak się robi z ziemi raj.

w  to m i graj w to mi graj. 
Ksiądz wikary przerażony 
smutno myśli o  murzynie, 
a Vta murzyn zjadł trzy żony 
i tak pewnie czwarta zginie

w to mi gra j w to ml graj.

A  wieczorem wszyscy czworo: 
murzyn z «ona. ksiądz z pastorem, 
w  białym doiuku, w  ciemnym borze 
grają w  bridża, mój ty Boże.

w  to mi graj w to mi graj.

Przegrywali w  kraju kim. 
ksiądz obrazki, medalik 
.pastor daw ał abonament 
na cywilnych zmianę Stdnów* 
murzyn czarny jak  atrament 
kosze pełm i.iangustanów  
a murzynka? —  n murzynki 
można wygrać dw ie cytrynki, 
i lak  żyli i  tak grali 
w bungalowie na plantacji; 
jeuuuun .o  przegrywali 
a inaczej każdy płacił.

w  to mi jra j w to ml graj.

.Iz się wreszcie mało tak, 
ze za wiele przegrał murzy 1 . —  
myśląc Bonie: „zły to znak", 
wszystkich troje zjadt f zuzyl 
1 śpiewając poszedł w gaj.

w to ml graj w to ml graj.

K orab iew icz : Plwwrilt ni raojem  nulo/yn-m 

k,ijąkicmi n:id biegunem północnym  i pisałem 

książkę o pingwinach. Z jechałem  je  okropnie.

ilu jn ick i:  W.idzę, żo sw oim  zw yczajem  p i­

szesz o wszystkich źle VIe paszkw ile pow inny 

bvć rym ow ane, iaioczoj są niesmaczne... Otóż 
c/y słyszałeś o wojn ie?

K pn ib jc iid cz: O w ojn ie? Jakiej wo-jnie?

Ilu m u  l.i: W ięc  by ła  w W ilnic w ojna, wielka 

straszna, choć bardzo krótka. Zaczęła się 1j 

lat lejnn. 1’oszlo o Izby Kultury. Siro.unię.lnu l/|i 

z Lorentzem  na rzele  b ron iło  się w inurncb ba- 
zyljiińskii h ale a iaki ga/o w-e obozu Słowa w y  - 

party jo  stamtąd. W y c o fu ję  się, p rzeciw n ik  

znkopat jiod celą Konrada całe zb iorn ik i z ik-ul- 

turą 1 przeniósł się ma taik z.waną ,wodokaczkę“ , 

li. do rnd-josiaeji. Groźba zalania w odą całego 

miasta zmusiła obóz S łow a do ustępstw. A le  w o ­

da m im o ło  wylała się i cała ludność cyw ilna 

zginęła. Dwa w rog ie  obozy zaprzestały w a lk i bo 

ludności jirż nie było, a ocalona kultura w zbiór 

nikaeh inogia wystarczyć nil wszystkich. Mamy 

je j teraz lak dużo, że fabryku jem y dla całej 

Polski w ie lk ich  ludzi, jak  Ford  .samochody. 

W szyscy m in istrow ie są z W iln a : Nagurs-ki, Dcm 

hiński, Flaioiow icz..! Jarosław Nieciecki... Co do 

mnie, należę do starej gw ard ji, k tórej się już nie 
rhcc porzucać rodzinnego m iasta

K orab iew icz: Przypom inam  sobie Vr., da w 11 y cli 

lal jakąś ldstorję  z pom nikiem  .>1 jokiewiczn. Czy 
.-stanął wreszcie?

B u jn ick i: N ie  jeszcze, ale wkrótce sianie. Na- 

razie wybudowano d la n iego k losz ze szkła, coś 
w rodzaju  m alej orairżerji.

kora b iew icz : Cóż. lo  znowu za -pomysł? 

Bujnicki: Taka była w ola ludu wileńskiego. 

Chodzi o  io, zeby po-mnik n ie robi! w  zim ie 

przykrego wrażenia. Jak przypom inasz .sobie, 

[meta jest na tymi pom niku boso i w  jednej ty l­

ko koszuli. P od  szkłem  1 w  otoczeniu k iw ialów  

wyglądać będzie  z.naeznie lepiej... No cóż. poza 

lem?... Jeśli c liodzi o zewnętrzny w ygląd  miasta, 

to szybko rozbudow u jem y się. N ow e więzienie, 
nowa fabryka wódek, now e hudk> z papierosam i, 

dw ie now e ulice w y łożon e  asfaltem . Dbamy* 

także o h igjenę. Byłeś już na placu Łukiskim ?

K orab iew icz: N igdzie  jeszcze n ie byłem . A lt 

co mo-że być now ego na placu Łukiskim ?

B u jn ick i: Praw dę m ówiąc, ju ż n ic  nowe. Ale 

w ostatnich czasach ogrom nie się rozbudowało. 

To całe niiaslo podziem ne, z cukiernią i barem, 

z koncertam i po południu.

K orab iew icz: A le  o czcili ty m ów isz? Czy c h o ­

dzi o n ow y  K-lub, albo o now y gmach Rad ja?

B u jn ick i: N ic podobnego. N o w y  gmach ra d ­

ja m ieści się p rzy ulicy im, W ito ld a  Hulew icza, 

daw n ie j W ito ld  owej. Jesl lo dzii-się.ciopiętrowy 

drapacz chmur, posiada na-jnowsz- urządzenia 
w i i  Kropie.

K orab iew icz : A k io  jesl teraz dyreklorem  
program ów ?

B u jn ick i: Karol W yrw icz .

K orab iew icz : A Hulew icz?

B u jn ick i: M anić m iędzynarodow ą wym ianę 

dyrektorów  i H ulew icz prowadzi radjostaeję w  

K ijow ie .

K orab iew icz: Nauczył się po rosyjsku? 
B u jn ick i: Nauczył się. I po węgiersku też. Po 

stanow ił eniliic -to już dawno, jeszcze w tedy, k ie­

dy sic k łócił z W yszom irsk im .
K orab iew icz : A  co robi m ó j towarzysz daw ­

nych podnóży. Bohdziew icz?

B u jn ick i: Nazywa się obecnie Antony Cha­

plin i kręci film y  w  Am eryce. Jest bardzo boga­

ty i pospłacał p raw ie wiszysł-kie długi. W  gaze­

tach piszą, że pochodzi z w ileńsk iego ghetła, aile 

m y przecie w iem y, że ł-o n iepraw da!

K orab iew icz :' Co do mnie, n ie  by łbym  pewny 

zawsze coś podejrzew nłem. Już w  Stambule zdra 

dzał w yb itn ie  obcą krew... No, a co  porabia 

Charkiew icz?

B u jn ick i: P rzez jak iś  czas w ydaw a ł własne 
pismo, w  k tórem  sam  jeden, p isyw ał wszystkie 

artykuły. A le  jedyn y  czyteln ik  tego pisma, p e­

w ien  zakrystjan, um arł pism o przestało w y  
chodzić i Charkiew icz zastąpił zaikrystjann. 

K orab iew icz : Co słychać z teatram i? 
b u jn ick i: Operę p row adzi pani Rom er Ochen- 

kowśka, n iedaw no występowała w  Traviacie. 

Dram at prowadzi pani Jasińska, a operetkę ko- 

uusar- rządow y, bo w ykry to  nadużycia.
K orab iew icz : Tt-tak .. W ileńsk i Bank Ziemski 

jewt"

Od podwórka do podwórka  
w ptasim święcie biegnie wieść: 
Nagradzają Jolu Kurka  
W ielka stąd dla drobiu cześć!

Choć w  mokradłach i na łąkach, 
popie/ono raczej Bąku, 
ale może być i  tak —
Kurek również dobry ptak.

Spieszy kaezka, choć prostaczka, 
lecz patronka wszystkich pras, 
pocztowego żąda znaczku, 
żeby K u r e k  by en face.

Już wihiera glos pnlurda, 
żc nareszcie awaugartlu 
ł jntdziwia gruby gil 
metafory oraz styl.

A perliczki dwie na przyźble 
rozpraw iają pił, pił, pił, 
o niezdrowym erotyzmie, 
taką książkę ezylnć wstyd.

Bocian także z niepokojem  
porównuje Kurka z Boyem, 
zapytuje biała gęś, 
gdzież jest w  tern moralna więź?

BryS z wydziału bezpieczeństwa 
zapytany, odrzekł, iż

Karaku \ambro

DEPRESJA WILEŃSKA
Nadojadły flneżje,
b e r  ź|e i poeźje, 
ogólna d e n e ra e ja ,  
człek nie dośpl i nie źjc.

Jestem jakgdyby kotek, 
biedny kotek żółcleńki, 
a Śmierć powiada: —  W ejdź, 
m Ueńki do trumleńkJ 

lakleść książki pożyczam.
. i ,  tam. nic nic rozumiem.

W e  mgle po Mickiewicza 
chodzę w  czarnym k-uściumic.

Bujnicki Jest.
K orab iew icz : K ino lle łjo s  jest?

B u jn ick i: Jest.
K orab iew icz : Z ie lony Most jest?

B u jn ick i: Jest.
Korab iew icz. N o lo ,uź wiem chyba wszystko.

Ant B

nic znajduje bezeceństwa 
w dziele wuniankowanem  wzwyż.

Owszem, chyba owe -kurczę 
nawet jest państwowolwórcze —
Bryś wnioskuje o  tern stąd, 
że nagrodził książkę Rząd.

*  *  *

To 00  ciebie, polsLu młodzi 
której gęujusi trysku z  ócz —  . 
jeśli myślisz o nagrodzie, 
lo się bardzo pilnie ncz. -

W  zaufaniu, o jedj na, 
jeden recepl tobie dam ,
Dzisiaj w  io, dzic medycyno.
D e Kruif i Tomasz Mann:

Z podręcznika sobie wypisz 
o  gruźlicy, ciąży, grypie, 
o  tyfusie powieść wal, 
a nagrodzi ciebie PAL

Niechaj w tol.ie się zespoli 
wenerolg, ginekolog, 
felczer, chirurg, lekarz pcheł 
to najlepsi twórcy dzieł.

W iersz drugi (a  Bąku) powstał przy współ 
uazia le  Jerzego  Zagórskiego,* (oraz cenzora, tak 

drogi Pan ie l —  A. P .).

KąciK lekarski

Zagadajcie apteczkę 
domową!

j J )j Vcram on -Schenncj -daje doskonale w_\ 

u iżi przy bolach g łow y, zębów , n ew ra lg j_rn  1 1 - 

schias.^him bago), a zw łaszcza p rzy  doleg liw oś- 
,:iach porodow ych  (należy odróżn iać Vermouth 

■ścherry).

2) Epeheronina  fttercq‘a jest syriet;, czną, re- 

cemicziną efedryną. W skazana jesrl przy stanach 

allej-gicznych np. dychaw ica oskrzelowa choro ­
ba sienna, obrzęk Quincn.egc, duszność w  ro ze ­

dm ie starczej, oraz zapalenie otrzew nej niied- 

n icznej
•1) Tab letk i s typciciny  należą dziś do n a j­

częstszych przepisów  lekarza w  Drzypa-ukach:
M enorrhagia.

M etrorrhągi.i

Mctoniruja oraz Arrtynom ja acuta.

Dr, a  Niuś

I I
O Bąku ów ! Kto cię dziś nie zna w  nasz] m Kraju! 
Ciebie oakiadca zowi Bąkien. urodź. ,u 
A  Goetel Kasprowiczem ; bardzo lumą stany  
Kiedy im najasz, z ogniem natchnienia na twarzy, 
śngrodę „Wiadomości** L jn  zdobyłeś cudem

0  twym  talencie było głucho między ludem,
Czyłaiu, ciebie tylko panna U łakow i- 
Gzowna, je j wynalazek epokę stanowi...
Ogarnęło poetów młodych w  zimy środku 
.nikieś oczekiwanie stłumione w  zarodka —  
Nagroda? Gdzie? Od kogo? Pytają mtoozieuce, 
Popraw iają z pospiecnem liryczne tasiemce.
K/o zrozumie te dziwnie okładane utwory,
Te asonanse, skróty, wielkie metafory,
Eti-psy, peiperyzmy, przenośnie, półrymy,
1 inne barbaryzmy, których nie zhezymy
WJęc już Przyboś przyleciał od rodzinnej wioski 
1 w  pawie pióru ogon przystroił Kruczkowski. 
Czechowicz z łioinMlowskini, Putrament z Piklurnu  
Brzękowaki ze Szczawiejem, Zagórski z Podgórną, 
W asilewska z Szemplińską Napierski z Millerem, 
Miłosz ze zdolnościami, Czuchnowski z  Peiperem, 
Wszyscy żądni nagrody wołają ze łzami:

.' „Forsa jest z Zawistowskim, Zawistowski z nami!**

Tymczasem Zawistowski dąsa się i- chrząka 
l już 3 telefony nadat h spraw ie Bąka.
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Obchód Imienin Marszalka Józefa Piłsudskiego 
i wręczenie „Orla Oddziałowego" w Oddziale 

Z. 5. w Kraśnem nao Uszą
D zień  19 m arca był dla. Oddziału Z. S. w  Kra 

śnem nad Ikszą (puw M ohidcczno) dn iem  uiec.n 
dziennym . O bciiu ilzii gv> O ddział w spec ja łam i 
napięciu, pon iew aż poza zasadn iczym  p rogra ­
mem uroczystości, i k .o iym  brał żyw y udział 
(raporty , przegląd, a.kndemjaj, a na tle ogó ln e j 
uroczystości —  O d dzia łow i Z S. m ini być wrę 
ezony „O rze ł O d d z ia ło w y 4.

N ic  też dziw nego , że  od rana O ddział byt w 
podnieceniu, a lbnw .cni m iały nastąpić m om enty, 
k tóre  w ry ły  si,ę w serce strze lców  na całe n iem al 
życic . M rfiło nastąpić ślubow anie, żc  Orła n ie 
splam ią czynem  m eh on orow ym . S trzelcy b y li 
dumni, że ich  O ddział p ierw szy  w Podokregu  
Z. S. W iln o  zosta ł tak w yróżn iony .

Zadokum entow aniem  ważności cbw iii byi 
p rzy ja zd  P rezesa  Zarządu  Pudokręgu  Z. S. W  ii 
no ob. ppłk. d-ra D obaczew skicgo, k tóry  tegoż 
dnia a  godz. 9 p rzy ją ł raport od K om endanta Od 
działu  ob. P ią tk ow sk iego  i dOKonał przeglądu 
Oddziału poezem  strzelcy  odm iiszcrow ali na 
zb ió rk ę  w o jska  i do kościoła p ara fia lnego  na 
nabożeństw o
P o  nabożeństw ie ksiądz D rabh W acław  dokuiial 
pośw iecen ia Orła, oraz p rzem ów ił, kończąc go 
rącym  apelem, sk ierow anym  do strzelców , by 
W idom ego znaku, sym bolu  honoru i p iucy strze 
leck ie j b ron ili, by sku p ia li s ic pod p ośw ięco ­
nym Orłem  w  pracy dla. dobra Nu j ja .nie jsze j 
Kzeczypi spoi i te j Jako R odzice  Chrzestn i wyste 
pow a li: p. D ziobkow a Janina, p. mr. W ęda Frn.i 
cLszek, D-ca Banu K O P  „K raśn e", p. M alinow  
SKa N ina, p D om an iew sk i Jan —  w ó jt gm iny, 
jak o  przedstaw ic ie l m ie jscow ego  społeczeństwa. 
P o  eerem on ji pośw ięcen ia nastąpił d ru g i am  uro

czystości, t. j. w b ijan ie  pam iątkow ych  gw oźozi 
i w ręczen ie  O rla  na placu ti-go Sierpnia. D ziało 
si.ę to w  obecności p rzedstaw ic ie li w ładz pan 
s tw ow ych , w ładz strzeleck ich, w ojska , różnych  
c rgau iza cy j i  społeczeństwa, ca łego garnizonu 
wojską, i  w ie lk ie j rzeszy publiczności.

N a  sygnał trąbki w ystąp i! poczet chorą jw in 
ny i p row adzim y p rzez Kom endanta udilziału 
za trzym a ł się p rzy  stole, na k tórym  spoczyw a ł 
Orzeł, poezem  przedstaw  społeczeństwa w zią ł 
O rła  i w ręczy ł go  p rzedstaw ic ie low i w ojska, ten 
zaś oddał go  P rezesow i Zarządu Podokręgu  Z 
S. W iln o , k ló ry  Irzym a jąe  Orła w ypow ied zia ł 
ok o lic zn ośc iow e  p rzem ów ien ie, kończąc je ok rzy  
kiom  nu cześć Polski. W o jsk o  i Z. S. sprezen io  
w a ły broń, a P rezes  ob. ppłk. dr. D obaczcw ski 
y irę e zy ł O rła  klęczącem u kitnicndautoki Oddzia 
tu Z. S. ob P iątkow skiem u , k .ń ry z ło ży ) ślubo 
w en ie  te j treści:

„ W  im ien iu  Oddziału Z. S. w  Kraśnem  śiu 
nuję i  p rzyrzekam , że ezei i Orła, sym iio lii bono 
ru o fia r y  t praey s tr-e leek ic j —  brnnić będzie 
m y eałem  sw o jem  ży c iem '1.

Pn ślubowaniu Kom endant oddzia łu  w ręczy ł 
o r la  chorążem u, poezem  cały' poczet p rzy  d źw ir  
kach P ie rw sze j B rygady tK lm aszerow ał do  sw e 
go  oddzia łu . Nastąp iła  de filadą  w ojska , Z. S. 
R ezerw istów , Krakusów  i i. p., k tóra w ypadła 
br.rdzo d ob rze  N ie od  rzeczy  będzie  dodać, żc 
odd zia ł w Kraśnem  obch odz ił dzień 19 marcu 
pro’ hustom: „U lep szyć  stan d róg  na pewnych 
(odc inkaeh  w  m iejscowości, gd zie  istn ieją podoił 
d zia ły  Z  S.“ .

R ea lizac ja  nastąpi na wiosnę, gdy iy ik o  wa 
ru nk i pozw olą .

Z żytia Zw, Strzeleckiego w Brasławiu
24 m arca br. od b y ła  się po  raz p ierw szy 

w  B rasław iu  odp raw a  kom endantek i refer. n 
tek w ych ow an ia  obyw atelsk iego  pododdzia łów  
żeńskich Z. S. z pow . Brasławskiego. Na odpra 
wę tę przybyła  r. W iln a  oh. Tuszyńska Jadwiga, 
kom endantka P. K. .Podokregu Z. S. W iln o , kto 
rn po wysłuchaniu  spraw ozdań  z działa lności 
poszczególnych  pododdzia łów  żeńskich Z. S. u 
dziobią bardzo  obszernych i szczegó łow ych  
w skazów ek, dotyczących  dalszej pracy w  tero 
nic. O dprawa, w k tóre j w z ię li rów n ież udział 
ob. P rezes Zarządu P ow ia tow ego  Z. S .'i ob. K o  
mendant Pow iatu  Z. S. —- odbyta się w  m ifym  
nastroju, %i zakończyła się w spó ln ym  obiadem  
w izystk ich  uczestników odpraw y. P  L ob iedzie  
odbyło  się jeszcze  posiedzen ie pow ia tow eg  • W y  
działu  P ra cy  K ob iet Z. v. na którcin  ob. Tu 
szyńska udzieliła rów n ież szczegó łw yeh  wskn 
zów ek, zw iązanych  z p laacm  pracv W yd zia łu  
P. K.

W ieczo rem  tegoż dnia o.b. Tuszyńska zw iedzi 
ta św ietlicę żeńsk iego  Z. S. w  Brasław iu, a na

siępn ie w z ię ła  udzia ł w  k ró tk ie j akadem.ji, znr 
gan izow an e j z racji uchwalen ia nnwej knnsty 
Itui, oraz w  przedstaw ien iu  p. I. ,,Z trudu na 
szego i zn o ju 1' odegranem  po raz drugi na liczne 
prośby społeczeństwa przez m ie jscow y oddział 
Z. S. W  następnych dniach t. .j. 2f>, 2(1 i 27 hm. 
ob Kom endant a 1'. K Podokręgu  Z. S. W iln o  
p rzeprow adziła  szczegó łow ą inspekcję p od od ­
działów  żeńskich Z, S. w  pow iec ie  braslawskiin 
wynosząc. dobre wrażenie,,/, inspekcji

W  męskim p nlndtlziale Z. S Brasław  zaszły 
zm iany, alłK iw icni oslntn.ii została zorgan izaw a 
na grupa rezerw istów , k tórzy  •odbywają zb iórk i 
jeden raz w  tygodniu, s lń ra jąc  się rea lizow ać 
d l i  nich, przez Z irza.d i- Kom endę Główną X SI. 
opracow any program  prac. Jcdncm z p ierw szy cli 
z idań, ja k ie  sobie la grupa postaw iła to op ie 
fcn nad junakam i i orlętam i. dbał iść o d o b T e  

im ię Z. S., współpraca z Zarządem  nad propa 
gow an iem  id eo log ji Z. wśród -poteczeństwa.

I M.

,Dar Pomorza" w Japonji

K ..[iitjn  b ..w iąccgo nii dawno na w  dach Japon j i  siniku szkolnego „D ar P om orza " Konstanty 
M ucicjcw icz z iożyt w  tow arzystw ie  posta R zp liśc j M ośc ick iego  oraz polsk iego  attache w o jsk o ­
wego w izytę  w icem in istrow i M arynarki ja p o ń sk ie j w iceadm ira łow i K iyosb ' llasegaw a. —  Na 

zd jęciu  —  pow itan ie  kpt. M ac ie jew irza  p rzez w icem in istra.

TEKST NOWEJ USTAWY 
KONSTYTUCYJNEJ

uchwalono] 23-go marca 1935 r. ukazał się nakładem nasztgo Wydaw­
nictwa w formacie 32-stronlcoweJ broszurki I

J E S T  D O  K A 4 Y C I P
w administrator „Kuriera wileńskiego1 —  Wilno, uL Biskupa Bandurskie- 
go 4, oraz w oddziałach „Kur|era Wheftfko- Nowogródzkiego" w No­
wogródku, Lidzie, Baranowiczach, Stołocach, Słonlmle i Szczuczynie.

CENA 15 GROSZY.
Zamówienia na większą llo$£ kiera war do administracji „Kurjera 

Wileńskiego — WHho, Biskupa Banauisklego 4

Ze Zw. Strzeleckiego 
w pow. Wilns-TroKi
D n i a  17 h. in. o d b y t a  s i ę  k o n c e n t r a c j a  tlili '  

c ó w  P .  W .  i O d d z i a ł ó w  / S. l t/.esza —  Bu kp / .k i  
o r d z  O r z c ł ó w k ą  w  i l o śc i  t>2 s t r z e l c ó w  p o d  i i  i w o  

■Jz.twem K o m e n d a n t a  O b w o d u  I ’ . W .  (i p. p. t . cg .  
Kpt .  l ) o w n i v r o w . c z a .

Z a i n t e r e s o w a n i e  l i k  s t r z e l c ó w ,  j.ik. i n r o j  
s c o w e j  l u d n o ś c i  t i y t o  h a r d z  > d u ż e .  i . u d n o s e  z 
p r i i w d z i w c m  z a c i e k a w i e n i e m  p r z y g l ą d a ł a  s i ę  ć '\"  
c z ć u i o m  p n i o w y m  s t r z e l c ó w ,  K t ó r z y  p o d  o s ł o n ą  
d y m ó w  b o j o w y c h ,  p r z y  h u k u  r o z r y w a j ą c y c h  się  
p e t a r d  i s z r a p n e i i ,  u w i j a l i  s i ę  o c h o c z o  z k a r a  
l u n a m i  w  po i l i ,  w e d ł u g  r o z k a z ó w  k o m e n d a n t a  
t*. VV., w y d a w a u y c l i  i n s t r u k t o r o m  p j s z c z e g ó i  
t i yc h  p o d o d d z i a t o w  Z.  S. i j u na Kc i m.

17 marca' br. ot). .Makowicz Bolesław , referent 
K O P I’ . p rzep row adza jąc  lustrację Z. S. w Trn 
K-.iclr w y g łis it  pog idankę na lem at „Z a rys  hi 
storyc-uy srodkow  bo jow ych  od czasów  najdaw­
niejszych  do chw ili obecnej, oraz jak się bronić 
w czasie napadli ga zow eg i, gdy się nie pi>;róc 
da maski ga zo w e j"

■Po s k o i i c z n n e j  p o g a d a n c e  p r z e p r o w a d z i !  re  
p c t y c ę  z  si r .  elea-ni i  z O g ó l n e j  d z i e d z i n y  O.  P  

yiaz .  • O b e c n y c h  l i y ł o  p r z e s z ł o  JO c z ł o n k ó w  Z.  n

Dnia 10 m arca br. rano odbyła  się w tur 
gie laeli zb iórka dzieci szkol pow szechnych  i od 
Iz.iałów strzeleck ich  ^ T n rg ie l i liia lo zorow - 

•Kzczyzny.
O ddzia ł Z.. S. Tabory szki reprezentow ała spec 

jalna delegacja. W  zb ió rce  w z ią ł udział JCw. Re 
zi-rw is lów  ora/j radni gm inni i sołtysi grom ady.

P o  n a l i o ż e ń s t w i c  o d p r a w  i o n e m  p r i e k ,1 k->. 
L a w e e w i c z a ,  w y g t o s i l  i > r z e m ó w -i e n i c  o k o l i c z n o . ś  
c i o w e  na  r y n k u  k i e r o w n i k  sz .K.dy p o w s z e c h n e j  
w  T u r g i e l n ę h  i k o m e n d a n t  o d d z i a ł u  Z  S. ob .  

B o l e s ł a w  B i ń c z a k .
Następnie, odbyty się zaw ody strzeleck ie u 

hlzuake Strzelecką, p rzeprow adzone przez Ku 
nu udania Dow Ja łow ego /.. S. k ló ry  polem  ode 
lira l pi zyrzeczen ie  slrzc lcck ic

\\ m i ę d z y c z a s i e  o d b y ł a  s i ę  n k n d c m j a  d l a  

d z i e c i .  N a  j e j  p r o g r a m  ł o ż y ł y  s i ę  d e k l a m a c j e ,  
ś p i e w y ,  o b r a z e k  s c e n i c z n y :  W  i z b i e  h a r r e r

' ■s i e j1' i S t r z e l c y
O  g o d z .  1K w  t y m ż e  d n i u  o d b y ł a  s i ę  a k n d e m  

ja i l l a  d o m s t y c h .  O d e g r a n e  z o s l a ł y  d w i e  sz tu-v .  

ki p. I. . P a c j e n t  z. p r o w i n c j i "  i „ B o z k a z " .  P t nu i d  
l o  n a  a k a d e m j ę  z . l nży t y  .się ś p i e w y ,  d e k l a m a c j o  

g r a  k w a r l e l u  s k r z y p c o w e g o  s l r z e l c ó w .
O b e c n y c h  na a k a d e m j a e h  byl in o k o l n  .TDD 

o.sób.

Ob.hód imienin Marszal­
ka im Swięcianacn

18 m arca m iasto Św ięciany p rzyb ra ło  odśw ięt 
ny wygląd. F lagi o  barw ach  narodow ych , św iat 
ta ióżuJka lorow e. lidekrnwanc porlrcty Marszat 
ki —  nadały m iastu uroczysty chariik lcr.’ 1 1

.13 n 11 li 111 ul n i i  a g o d z .  18 O d d z o i t  Zw ią / . ku  S i r z t  
I c c k i c g o  Ś w i ę c i a n y  w r a z  z  h u f c a m i  P .  iV.  s z k o l  
l i c g o . J i r z c m a s z e r o w a ł y  p r z y  d ź w i ę k a c h  o r k i e s t r y  
z p o r h o d n i ; i m i  p r z e z  g ł ó w n i e j s z e  u l i ce  m i a s t a .  
N a s t ę p n e g o  d n i a  c a t a  u r o c z y s t o ś ć  o b c h o d u  I m i e  
p.in M a r s z a l k a  p r z e n i o s ł a  s i ę  na t e r e n  Z u ł n w a ,  

m i e j s c a  u r o d z i n  l ^ k o c h a n e g o  S o l e n i / n u l a .
D o  Z n ł o w  a  i p r z y l i y t y  u m n n d u r o w a . i e  o d d z i a  

l y  Z w i ą z k u  s t r z e l e c k i e g o  Świ i ęc i any  i P o d h r o -  
d z i e ,  h u f c e  /  S. K o r k o / y s z k i ,  Z u t ó n  D u d y  i 
S a w i s z k i ,  oraz.  i nn i  o r g a n i z a c j e ,  j a k  Z w  O f i c e ­
r ó w  R e z e r w y ,  Fedt .  r a c j a ,  Z w .  P o d o i  i r e r ó w  Bez . ,  

K o ł o  M ł o d z i e ż y  W i e j s k i e j .
Z w i ą z e k  S t r z e l e c k i  z os l j i t  z . i r g a n i z o w a n \  v 

j i -dną k o m p a u j ę  w s i l e  l o t )  s t r z e l c ó w .
Na  | ) ro g r a i n  o b c h o d u  z ł o ż y ł y  s i ę :  m s z a  p o l o  

wa .  p r z e m ó w i e n i e  oh.  J m  i ka  l . i u l w i k a ,  s e k r e t a  

i-ii a  Z . i r z ą i l u  P o w i a t o w e g o  Z.  S „  o r a z  d e f i l a d a .  
F r n c / e s t o ś ć  z a k o ń c z y ł a  s i ę  w s p ó l n y m  ż o ł n i e r ­
s k i m  o b i a d e m .

Teatr muzyczny .IU1 NS.V
W ystępy  J a n in y  K u lc z y c k ie ]  

O zIS  o t . 8- ci RAL w SAV0Y
JutrO  po cenach  p rop s j.-n d ow ych  

“ IK T O R IA  I JEJ H l iZ A f t ”
I S i i i f t

ł

Ceny biletów 
samolotowych

Ceny b ile tów  sam olotow ych  na sezon tei 

ni ustalone zosta ły  następu jąco: b ile t na prze- 

Inl z W arsza w y  do Berlina zł. lOó, do Brna 

zł. 70, do Gdyni zł. -lo, do Katow ic zł. JO do 

K rakowa zł Jf>, do I.w ow a  zł. 45, d o  Poznan ia 
zł. h>. do W iln a  /J. 42. do C zern iow ic  z.t. 80. 

do Bukaresztu zl. 180. do S o fji zt. 200, do Sa­

lonik zł 27.').

Restauracja Rristol
Lida, Suwalska 21, tel. 92

P ierwszorzędny nowy zespó ł  muzyczny* 

Na jboga tszy  repertuar ostatnich nowości*  

W  niedziele i Jwięt*
p o d c z a i  o b i a d u  * •  U  I I  V  C  I  l

O R Y G I N A L N E  S Z A S Z Ł Y K I  K A U K A S K I E  

Ceny ncjniśłie. Codziennie dancing.

G zylelu iey pamii łają n iew ąlph w ie  rew elacje  
w naszem pi.,mie o nuim jaeh egipsk ich  w W iln ie .

OI;> no się przyl rai il.i naszemu wspótpra- 
cow-niKowi w  czasie badania w ileńskich nuunij.

Prima aprilis!
W łaśc iw ie  poco na „p rim a  a p r il is ' ludzie

o .zuku ją  b liźn ich? A'lbo raczej d laczego w tym 

dniu etyka towarzyska nie pozwala za grubsze 
n a we I ■ „wy k iw an ie" ciągać pn sądaeli albo są- 

kaczem dnelind/ić swej k rzyw dy aa drodze bez
pośrednic-j?

K/o w ie? M oże dhulego, żoiiy choć r,iz. de 

roku człow iek  m ćg f sobie (m fo lgow ae bez slrzy- 
żenia ii.szani., jak zając. W  średniowieczu przez 

pew ien czas, skoro w ieczorem  zadzwoniono na 

Vnitftj- I 'ński —- najztiżarlsi w rogow ie  i-bnciażtiy 
nie wiem jak m fieno trzym ali się za łby - na- 

lychm iasl puszczali zgodnie klękając i modląc 

się. Godzina jm koju Po lom wracali do dom ów  
i strugali Jagi. aby drugiego dnia przed d zw o ­

nem uporać iii; / dpkiinienfnem  podsum owa­
niom sajsie '/kiego ohrncluinku. Po dzw on ie je 

dnak nastawa! pokój znowu.

Tak iem  świętem pokoju czy rozejmiu jesl 

rów n ież .prima aprilis ' Przyszed ł dn nas z 
przed w iek os  J więcony tradycją  —  czcić go 

po\vinni-.inv szanować i obchod/ić. Nic gniewać 

Gę za niewinne i żarinbliw e in istyfikaeje. ' w ie- 

dziei: znow gdzie co i iak. zaeliow ac um iai. lo  

żna, np. pow iedzieć ziia jnm ej damie, że je j dzie­

cka przed chwilą u lep i’ > się w staw ie — żart 

będzie na miejscu i wzbudzi powszechną weso- " 

tośe; nie wskazane jest jednak m ow ie  lo pa­

nience szczególnie' w ol-orn iści narzeczonego—- 

oprócz przykrości, nic z logd nie w yjdzie. M o­

żna rów n ież udać w sław ionego i rogaliku ,y vm 

Ki-nczkiem sunąć po nliey, a spolkawszy nie- 

szpetną o/.iewuszkę,. rzucić się je j w objęcia i 

przyznać się dn węzłów pokrew ieństwa.

K tóż w y liczy  zre.s/tą na jak ie  kawały c z ło ­

w iek na ,.paima ap rilis " puścić się m oże?  N ie ­

letnie dzieoko można ślarej pannie podrzucić —  
i śmiech, całą bandę do knajpy zaprowadzić, na­

poić, nakarm ić na rachunek gospodarza, a potem 
zw iać przez okienko ez\ drzw i kuchenne —  

śm ieje  sic; gospodarz śm ieje sie policjant, p i­

sząc prnloknł

Jednej rzeczy ivlkn nie radzę robie na „p r i­

ma aprilis ’1 pożyczać pieniędzy Pow iedzą , żc 

to był1 żart i nie oddadzą.

. w!c :%



„KURJKR* at duia I-go kwietniu 1933 r. 5

K U R J E R  S P O R T O W Y
Bieg na przełaj w Zakręcie
Odbyto sl< w  W iln ie  u iw w iic  sezonu lekko 

Itiefircznego. M iał to by ł n u w n n ) bieg naprze 
Baj, u fymczasen w letnie na całej .rasie leżał 
tratw warstwą śnieg. W płynęto 10 ujemnie na 
Irekweneję zawodników których zebrało się tył 
ko  8. Zwyciężył bezkonkurencyjnie Kazimierski 
m Ogniska w  czasie 13:17,6 DrugLn był o  366 
mfr. z  Kazimh kr  im Kminków-.Ki z  A. Z  S„ 
iłów mu przy znano pierwsze miejsce gdyż Kazi 

tt ie n k l startował poza konkursem

Mistrzostwa Polski w grach 
sportowych

P o isk i Zw iązek  Gier sp o n o w ycn  u ita iii jud. 
'.erm iny m istrzostw  Polsk i w  gracn s p a ło w y c h .

W  siatków ce kob iece j fina ły  m istrzostw  po i 
akt oaoędą  się w e  .Lw ow ie  w  dniach 8 i 9 czer 
wca r. b

W  siatkówce męskiej finały rozegrane m s z  
na w W  Unie w dniach 1 1 2 czerwc«, r. b.

F in a ły  m istrzostw ’ koszyków k i k ob iece j od 
będą się w K rak ow ie  w dniach 21, 22 i 23 w rze  
śnią r. b.

F in a ły  m fcti/ostw  k oszyków k i m ęsk ie j w yz 
sączon e  zostały aa dnie 21 22 i 23 czerw ca rb. 
w  K atow icach

W  haztanie m istrzostwa P o lsk i odbędą się w 
L o d z i w dniach 28, 29 i 30 m aja rb

W reszc ie  w  szczyp iorn iaku  fin a ły  m istrzostw  
Polski odbędą się w W arszaw ie  w dniach 18, 19 
i 20 październ ik i r. b

TEATR NA POHULANCE
DzIS o godz. 8-ej w.

„GOLGOTA" Ceny zniżone 

jutro „MortunofC pani Dulsklej"
Ceny zniżone

i

N asz spraw ozdaw ca sportow y zw y i-lę ia

Zebranie WOZPN
Nareszcie mamj spokój. Skończyło 

się. Rozpocznie się teraz planowa praca 
W czorajsze zebranie W O ZPN  zasz­

czycone zostało obecnością deb!gaita PZ 
PN mjr. Kaciukiewicza. Zebranie minę­
ło naogół spokojnie Zagaił red. J. N ie­
ciecki, przewodniczył w sposób fachowy 
Wohlman, a sekretarzował Tom aszew­
ski z Mołodeczna.

Na początku zebrania wynikło małe 
nieporozumienie w sprawie przyznania 
głosów poszczególnym klubom. Po za­
łatwieniu formalności przystąpiono do 
odczytunia i przyjęcia protokułu z Po­
przedniego walnego zebrania, a następ­
nie dc wyboru nowych władz.

Skład zarządu przedstawia się nastę­
pująco: prezes —  inż. K. Falkowski, vice 
prezes mjr. Jaksa, II viceprezes —  por 
Dzierżyński, sekretarz B. W ierzbicki, 
skarbnik —  Coch, kpi. sportowy por. J. 
Pawłowicz, członkowie zarządu: dyr.
Biernacki, dr. Rom, Bajbakow i Mos­
kwa

D o wydziału gier i dyscypliny wybra 
no: por. Dzierżyński —  przewodniczący 
członkowie: Żamejć, Nelkin, Słucki, Ba- 
bicz, Adamski i sierż. Gąsiorefk.

Do komisji rew izyjnej: Por Kossacki, 
ISerwin—  Zac, Podskoczym.

P o  przyjęciu i zatwierdzeniu prelimi 
narza na rok 1935 uchwalono na wnio­
sek Lachowicza szereg wniosków: pro­
sić PZPN  o przyznanie subwencji, w ej­
ście w porozumienie z Łotwą, która mo­
głaby w drodze pow-rotnej z W arszawy 
rozegrać mecz w W ilnie, przysłanie tre 
nera, przyjęcie 4 piłkarzy z Wilna na 
kurs instruktorski, a na wniosek K. W . 
Downarowicza przez aklamację nadano 
tyuł członka honorowego pro*. Janowi 
Weyss en hof fo w i.

Trzeba więc mieć nadzieję, że nowo- 
obrany zarząd Wil. OZPN postara się 
wykazać dużo inicjatywy, Organizując 
szereg ciekawych spotkań sportowych 
i będzie dbał jednocześnie o zwiększenie 
kadr młodych piłkarzy.

Iw. Strzelecki zwyciężył w Sokole
O dbyły się w czora j, o rgan izow ane przez So 

k ó ł m iędzyk lubow e zaw od y  strzeleck ie z udzia 
lem  8 zespołów  strzeleck ich. Na stanow iska sta 
nę.li znani w  W iln ie  zaw odnicy, k tórzy  uzyska 
l i  szereg n iezłych  w yn ik ów . Były  to zaw od y  z 
b ron i m a łok a lib row e j na 23 mt:r.

W yn ik i techniczne są następu jące: Katepor 
ja  p ierw sza : 1) Zw  Strzelecki Pow . G rodrk i 
I3v4 pkt. (S złejew sk i, W ie lw ic z , G rzybow ski, 
. iu ik o jć  i M ichow ic lti). 2) m iejsce za ją ł PKS. 
1373 kpf. (D ereck i, K iter, M enich, Kępka, lgną 
łow icz ). 3) m iejsce p rzypad ło  uczn iom  P. Sz 
T echn iczne j V ectorow ! —  1368 pkt. (Pełka , L ep  
azew icz, Sapieha, K arczew sk i i Zm itrow icz ). —  
In dyw idua ln ie  zw yc ięży ł D arcck i PKS. —  287 
pkt., p rzed  S zła jew skim  S trzelec —  282 pkt. i

W ie lw iczem  ze Strzelca.
K atego rja  druga 1) m iejsce zd oby ł Zw . Strze 

ieck i Nr. 2 —  1317 pkt., 2) m iejsce Zw . S trzelec 
k i Nr. 5 —  1287 pkt. 3) m iejsce Zw . S trzelecki 
Nr. 3 —  1218 pkt. In dyw idua ln ie  zw yc ię ży ł A lch i 
m ow icz ze Zw . S trze lck iego  25 okt. p rzed  K la ,n  
iyń s k im  Zw . S trzeleck i —  274.

W  zawodach  b ra ło  udzia ł 8 zespo łów  —  
N iek tóre  k łu to zg łasza ją  się ju ż  do  interesu jąco 
zapow iada jących  się zaw od ów  k jrcsp on d en cy j 
nych w  strzelan iu  m iędzy  Polską a Auglą.

Z a w o d y  stały na w ysok im  poziom ie. O rga 
n iza to rzy  w y w ią za li się doskonale ze swoich 
obow iązk ów . Na leżą  się w ięc  k ierow n ik ow i za 
w odów  p. H en rykow i B ran ccw iczow l słowa po 
d ziękow an ia .

Ostre zarządzeula przeciwko awanturom
na boiskach

Polski Związek P iłk i Nożnej wydal wszysI 
kim Związkom  Okręgowym 1 ladze Piłkarskiej 
zarządzenie w sprawie bezwzględnej walki z 
awanturami na boiskach. W  tym ccłn Związki 
Okręgowe ma.ją wystosować do wszystkie!* pod 
ległych im klubów następujący komun:katr

1) Zarząd Okręgowego Związku Piłki Noż 
nej zawiadamia, że wydal odpowlt-dnie połeeo 
nie swemu wydziałowi Gier i Dyscypliny, by Jak 
najsurowiej karał wszelkie przejaw j brojnjne, 
nasnrowiej kurni wszelkie przejawy brutalno 
ści na boiskach piłkarskich;

2) Zarząd przypomina, że na podstawie nch 
wały walnego zgromadzenia Z w L zk u  Piłki Noż  
ne, gracz usunięty z boiska za czynne znie 
WŁŻcnłe graczu, n umyślne mierzenie sędziego 
za czj nne znieważenie sędziego, a uderzenie w l

dza —  zosiajc automatycznie zawieszony do eza 
są orzeczenia kary;

3) Zarząd O ZPN . nie e o n . się przed naj 
os/rzejszemi repret jurni pijtęciwko wszystkim, 
któizy staną się przyczyną jakichkolwiek nie 
pożądanych eksdesów na boiskach.

W ydziały  Gier i Dyscypliny poszczególnych 
okręgów otrzymały ju i  polecenie stosowania naj 
ostrzejszych kar za. niesporfowe łub brutalne 
zachowanie się na bloskn. W  G. 1 D. w  razie 
awantur na boiskach musi reagować jak naj 
szybciej i jak  najene-giczntej.

Wszystkie Zarządy Okręgowych Zw iązków  
Piłkarskich m ają co miesiąc przesyłać Polskie  
mn Związkowi Piłkt Nożnej dokładne dm e, do  
tyczące awantur na boiskach I zariądzeo, wyda 
nych w  związku z tem przez okręg.

Wczoraj rozpoczęły stę boje piłkar­
skie o mistrzostwo L/gr.

Legjn wygrała nu własnem boisku i  
Wisłą 4:0 Lcgja grała lePiej. Do przer­
wy strzeliła 3 bromki', a  po zmianie 
stron Wisła strzeliła bramkę samobój­
cza.

Legja —  Wisła 4:0
Pogoń zremisowała z Garbarnią 1:1. 

Boisko było rozmoknlętc Wynik spra­
wiedliwy

BenL.n nek Ligi Slą&K. walczył dzi­
siaj z drużyną niemiecką Preussen, zwy 
ciężująe 5:1.

Szindler wygrał w Zakopanem
W  Zakopanem są wspaniałe warunki 

śnieżne. Odbyły się wczoraj zawody n.*u 
eiarsk/e w kombinacji alpejskiej.

Zwyciężył Szindler przed Orłcwlczem 
i Zającem

Pomorzanie przegrali w Królewcu
W  Królewcu odbył się mecz bokser- dnieb a Pomorzem, 

skl miedzy reprezentacją Prus Wscho- W  meczu zwyciężyli Niemcy 11

Zerują na przesądach
W  mieście nkiuałl się spryciarze, którzy 

wyłudzają pieniądze od naiwnych przy pomocj 
t. zw ..Łańcuchu sz~zęścla“.

,J ańi uch szczęścia", polega na tem, Iż ja 
kaś osoba rozsyła Ł Innym listy z żvczeni»mi 
szczęścia, przyczcm każdy z adresatów, jeżeli

Powódź jeefnak mtóe być
Cncąc ożywić ruch tnrystycznj czy n 

nikt' miarodajne postanowiły zająć się 
■organizowaniem dowodzi. Przystąpiono 
|ui do prac przygotowawczych. Zwały 
*odu z placu Łukiskiego zostaną nieba 
wem przewiezione pod Katedrę. By wo­
da nie spłynęła do W ilji nad brzegiem 
rzeki wybuduw. tamę. Specjalnie zuanga 
źuwani bezrobotni (iicliaiakteryzowani

ne eondoljerów) będą przewozić łódka­
mi turystów po cenach przystępnych. 
Przy cukierni Rudnickiego (u wylotu ul. 
Mickiewicza) niezamożny student zaj 
mic się nauczaniem pływania crav!em.

P. 1  K. organizuje w nadchodzącą 
niedzielę zbiórkę w ogródku przed Ka 
tedrą na kajakach. Pożądane są stroje 
kąpielowe. om.

chce bruć odział w  l a ‘ cacku szczęścia również 
.wysyła 5 listów swym  znajomym. Zabobonni la  
dziskc wierzą, iż udział w  łańcucha szczęścia 
przyniesie im powodzenie.

Okoliczność tę wykoi zysłali aferzyści, kfó 
rzy rozesłali szeregowi mieszkańców W iln a  po 
dobne lisiy, a następnie zaczęli się zgłasrać do 
Ich mieszkań 1 opowiadać, iż wielu z tyeli, któ 
rzy wzięli udział w  „Łańcuchu szczęścia" I na 
byli od nich dolurówkę wygrali 10 łysięcy dola 
rów  i t. p.

Osobnicy z wielką oratorską swadą nama 
wiują uczestników „ł.ańcncha szczęścia" do na 
bycia od nich na rafy rozmaitych papierów, 
Potrafili w  ten sposób już wyłudzić w  W iln ię  
znaczne sumy. —  Działalnością tycn panów  
powinna się zainteresować policja. (c).

Pamiętaj o funduszu 
Obrony Morskiej!

Wielki plebiscyt
Ży jem y  tera :  pod znakiem  konkursów  N «  

na jp iękn ie jszą  parę nóżek, najbrzydszego m ę ż ­
czyznę, najdłuższą brodę, najm ądrzejszego psa 
'  t. p. W szystko co  is tn ie je  i jest nam acalne m o  
że być tem atem  dla jak iegoś  konkursu, ja k ichś  
w yborów . M atura ln ie są nagrody, bo k tóżby na 
tym  padole lez, Ubezpieczaln i Społecznych z ro ­
b ił coś ula  samego „p la is ir.. de fa ire "  nie m a­
jc e  przed subu podn ie ty  w postaci paru m ile  sze­
leszczących banknotów . Chociaż n iek iedy tak tlę  
reb i, ze tiagroda test wysoka, ale szanse w ygra- 
nia je j  —  żadne. W ięc  pew ne p row in c jona ln e  p i-  
s tm k o  w ydr u l owal o krzyżów kę, a z r  rozw iąza­
n ie je } wyznaczyło nagrody 2<)is(J zl. (p iszę słow ­
n ie : dw ’ tysiące zl., żeby n ie było om y łk i), lecz 
do dziś n ik t z k ia jm ądrzeiszych k rzyżów k i 
n ie  rozw iązał. Bo było tam słowo, k tó re g o  n ik t  
nie m ógł odgadnąć, a m ianow icie  „ ina cze j w y­
kałaczka" Proszę bardzo n iech  ktoś z Państw o 
znajdzit wyraz, k tó ry b y  inaczej określał wyka 
taczkę. Ja natom iast rozcią łem  ten u>ęzel g o rd y j­
ski. pop ros tu  znając obyczaje p row in c jona ln e  
podstawi/em zam iast „ in a cze j w ykałaczka* iri 
delec“  i  zgadzało się. M niejsza  o to  ja k  zużyłem  
w ygrane 2000 zł.

ii szechwiadna m oda konkursów  wtargnęła  
tez do sportu. P op u la rn y  „P rzeg lą d  S portow y "  
rozp isu je  rok roczn ie  w śród swych czy te ln ików  
pleb iscyt na 10-ciu najlepszych sportow ców  p o l ­
skich. W  tym  roku  p łeć p iękna tryum fow ała  n ie  
pod z ie ln i., a W ajsów na zw yciężyła K usocińsk ie - 
go o p ierś (  w danym wypadku jest to  duża prze­
waga). K ró low a  sportów  lekka-atletyka  zw ycię­
żyła, a w śród groźnego szeregu oszczepów, rę ­
kawie bokserskich, nart oraz p iłek foo tba low ych  
wyszczerzała ząbki pucołow ata  p iłeczka  ce lu ­
loidow a.

Muszę jednak stw ierdzić, że plebtscyr ten 
nie zadow oli! w szystkich sportow ców . B o są ty­
siące i m i/jony b iegających, kop iących , skaczą­
cych i pływ ających, k tórzy  nigdy n ie u jrzą  im ie ­
nia swego w yrytego na złotym  puharze, k tó ry ch  
sk ron ie  m iast w ieńca laurow ego będzie w ień ­
czył zwykły kapelusz za 8 zl.

D la  tych w ięc przyczyn  oraz dla w ielu in ­
nych refera t sportow y „ K urie ra "  postanow ił ro t 
pisać p leb iscyt na

10-ciu N A JG O R S ZY C H  S P O R T O W C Ó W  
P O L S K IC H

W  dniu dzisiejszym  chcem y wać z sza­
b lonow ą tradycją . Nagradzać będziem y sportow ­
ców o siabej w oli, kob iecych  nerw ach i zmyśle 
kup ieck im . Im ię  m istrza, k tó ry  za sw ój wysiłek 
bierze na jw ięce j odszkodow ania ,że się tuk d e li­
katnie w yrazim y będzie w yryte na srebrnym  pu 
harze, a biegacz, k tó ry  po p itrw szem  okrążeniu  
w ycofu je  się z biegu, będzie naszym ideałem.

W arunk i naszego konkursu  są następujące.
1. W  p leb iscycie m oże brać udział każdy o- 

bywatei p ic i obojga. W yłączeni są obywatele 
Jo lat S-ciu oraz Zarząd M ie jsk i w Łodzi. Należy  
na pocztów ce wy p isać. W  im iori, k tó re  uważamy 
za najgorszych  sportow ców  i nadesłać dc Be 
dakcji.

T e rm in  nadsyłania odpow iedzi upływu dziś 
o godz. 28.50. W szclk ic późniejsze odpow iedz 
nie będą uwzględniane

2. P rzy  układaniu list należy się kierow ca  
a ) na jgorszym  stosunkiem  w yniku kandydata do  
rekordu  świata, a w sportach, gdzie jrorów nanie  
bezpośrednie w yn ików  jest n iem ożliw e (ten is , 
ho/es. p iłka  z d a  rTlushny honorourać brak
stylu beznadziejną przyszłoś<• i  t.p

b )  Bardzo w ielką ro lę  odgryw ać m a rów nież  
brak dyscypliny oraz m ora le  zaw odniczych  
np.: X w ycofa ł się z biegu na 5 k tm . o m is trzo ­
stw o P s ie j W ó lk i, a Y odstąpił od 10-boju na 
O lim p jadz ie . N atu ra ln ie  w yczyn Ygreka musimy 
uznać za lepszy, gdyż ucierp ia ł tu n ie jeden k lub  
lecz jKiństuw In tu ic ji zaś oraz znawstwu soor- 
tuwem u czyte ln ików  pozostaw iam y sądzić, czy 
lepszą lokatę za jm ie  ( en hokeista, co  to z rachun  

k iem  a nie k ijem  w ręku wyszedł na lodow isko, 
czy obyw atel pew nego m iasteczka w Poiscc, k tó ­
ry poraź pierw szy iv dziejach  naszego sportu  
pchnął nożem  sędziego. N ic  chcem y n ikogo  fa 
w oruzow ać, d latego też nie poda jem y pew nych  
nazwisk, k tó re  w ciągu ubiegł, roku  zanotow a­
liśm y.

3. D la  czyteln ików , k tó ry ch  listy będą naj 
bardzie j zb liżone do listy idealnej, zarezerw ow ali 
my szereg w artościow ych nagród, a m iunow icie t

1. B ile t bezpłatny na wszystkie m iędzyna­
rodow e zawody w h oke ju  na trawie, k tó re  się 
odbędą w tym  rok u  w  W iln ie ;

2. Bezjdatny b ile t sezonow y w jed nym  z 
krzeseł siódm ego rzędu pierw szego ba lkonu w  
Teatrze na Pohulance^.

Następnie szereg nagród  książkow ych.
M lS l  R Z  K R Ó T L O U N S K I  „>Jd Palanta  do 

A d r ii"  au tob iog ra fie .
W A Ł  P R E Z E N T Y  —  „G ra /o iog ja " pod ręcz ­

nik z ry c in a m i i ilus trac ja m i wydany przez Pa  
Ironat W ięzienny.

W yw iady z d ozorcam i stad jonów  zagranicz­
nych, gdzie w alczyli nasi sportow cy  —  w ie lo to ­
mowe dzieło wydane przez Przeg ląd  S oortow y

J A R O S Ł A W  N IE C IE C K I —  „S oortow iec  
gentlem an, a lbo „M o je  spotkanie z K usoclńsk im  "  
reportaż z fo to g ra fja m i oraz wstępem B oziew i- 
cza.

„Jam  nie z soli, ani z roli,
A le z tego, co m nie b o li"

W iersz wydany przez Federację Bokserów  Za  
w odow ych.

*  *  *
M ie jm y  więc nudzieję, że czyte ln icy  masowe 

zgłoszą się do plebiscytu, o lista nasza przekaże 
p o tom n ości wszystkie brak i w teraźniejszym  
sporcie po lsk im . D la  jto tom n oś ci także m usim y  
zaznacązyć, iż  g łów nym  In ic ja to re m  n in ie jszego  
plebiscytu  jest m iod y  nesz w spółpracow nik  i -  
m ien iem  B. F IN K
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K R O N I K A
D sU : Teodory  M  . Hugona B. 

Jatiai F anciezka a Paulo Teatr i muzyka
TE ATR  M IEJSKI P O H U LA N K A .

—  Dslś, w  pon iedzia łek  dnia 1 kw ietn ia  o  
godz. 8 w iccz. pu raz p ią ty  m isterjum  re lig ij 
ne w 13 obrazach „G O L G O T A 11 —  które  ze 
wzglądu na swą podniosłą i w zrusza jącą treść 
—  w yw iera  g łębok ie wrażen ie. Ceny zn iżone.

—  Jutro, w e  w torek  dnia 1 kw ietn ia  o g. 
8 w iecz. po raz ostatni M oralność pani D o l­
skiej. Ceny zn iżone.

—  Zapowiedź! —  Dnia 6 kw ietnia br. o g. 
i  m in. 13 po pał. w Tea trze  na Pohu lance odibę 
d zie  się jedyn y  recita l fortep ianow y, znakam i 
tego p ian isty polsk iego  Bolesław a Kona, laurea 
ta M iędzynarodow ego Konkursu w  W ied n iu  (1 
nagroda). W  program ie u tw ory  Chopina.

TE ATR  M U ZY C ZN Y  „L U T N IA ‘\
—  „Buł w  Savoy“ po cenach propagando­

wych. Dziś o godz. 8,15 w. w idow isko  z cyklu  
propagandow ych . W ystaw ioną  zostanie ciesząca 
się w ie lk iem  pow odzen iem  słynna op. Abruha 
ma „B a l w  Sa\.>y“  z udziałem  .1. K u lczyck ie j na 
■ze.le całego zespołu artystycznego. Ceny od  
25 gr.

—  „W lk to r ja  1 je j  huzar1* po  cenach p r »p a  
ga iidcw yelt. Jutro grana hędzit barw na i w ie ł 
ce m elodyjna op. Abraham a „W ik to r  ja i je j  hu 
zar , k tóra zdobyła ogólno uznanie publiczno 
ści i prasy.

—  K moert J. Kulczyckiej. Pożegna lny kon 
cert J. K u lczyck ie j, która udaje się na w ypo 
czynek zagranicę, odbędzie  się w  piątek dnia 5 
kw ietnia. Bogaty program  koncertu zapow iada 
fragm enty operow e w  ujęciu secnicznoin oraz 
szereg pieśni w yb itnych  kom pozytorów . Za in lere  
sowanie koncertem  —  w ielk ie.

Z UKOSA.

u lu n r .u ,  im ia z Kwietnia io.>,> r

8.30: (Pieśń. f>,33: Pobudka du gim nastyki. 
ri,.36: G im naslyka. 0.50: Muzyka. 7,15: Dziennik 
[.oranuy. 7,25: M uzyka. 7,45: P rogram  dzienny. 
7,00: Chw ilka społeczna. 7,55: Giełda roln icza. 
S 88: Audycja dla szkół. 11,57: Czas. 12,00: H e j 
uał. 12,03: Kom . met. 12,05: K oncert o rk iestry  
sn!onovVej. 12,50: Chw ilka dla kobiet. 12,55: 
D ziennik połudn iow y. 13,00: U tw ory  Borodina. 
13,15: Z rynku pracy. Ki,50: Odcinek pow ieścin 
wy. 15,45: K on cert ork. P  lR. 16 30: F raszk i i 
inne c iekaw ostk i z litera tu ry  staropolsk ie j. — 
16,45: A r je  i pieśni w  wyk. Rom ana Gabryszew - 
skiego. 17.00: Skrzynka P. K. O. 17,15: P ieśni 
Mussorgskiego. 17,30: R ecita l sk rzypcow y Idy 
llacn d lów n y , 17,50: N ow e p laców k i pracy. —  
18,00: P ieśn i ludow e w  układzie M. Rnvela. — 
18,15: S łuchow isko d la  d z iec i „P r im a  A p rilis1*.

18,30: K on ccrl rek lam ow y. 18,40 Zyc ie  artysty 
czne i ku lturalne m iasia. 18,45: .Kuncert dla m ło  
dzieży. 19.07: P ro g ram  na środę, 19,to : Ze spraw 
litewskich. 19,25: W iad . sportow e. 19,35: Prelud 
jti polskich  kom pozytorów . 19 50: '"e ljc ton  akta 
alny. 20.00: M uzj ka b kka. 20,45: D zienn ik  w ie 
czorny. 20,óó: Jak pracu jem y i ży jem y  w  P o l­
sce. 21,00: 5-ty koncert h istoryczny m u zyk i poł 
skiej. 22,00: M uzyka lekka. 22, >0: B iu ro Stud 
jó w  rozm aw ia  ze is luchacz. 22,45: D. c. muzyko 
lekk ie j 23,00: Kom . met.

Otaczaj dziecko opieką 
bo io przyszłość Narodu

V  czwartek, dnia a kwietnia

T  Sali Konserwatorium
ledyny retiial skrzypcowy.

W ykonawca! fenomenalny wirtoz- 
skrzyp-L-

W  programie m. in, koncert Czajkowskiego. Bilety w  tklepia muz. .Filharm onia* ui. W ielko  
8. W  dniu koncertu w  kasie konserwatorium

V
A
S
A PRIH0DA

C A & I H O I  Dziś wielka premjara! Rtialacja sezonol
Jeannette Mai don; Id Maurice Lh wauer;

w  największym t unie od czasu wynalezienia taśmy filmowej p. t.

Wesoła a s ;  §§
Reiyaorja: Erneat Lubitach Muzykai Franciszak Lehar

H E L P 0 8 I PREM JERAI
T ri - - • i «■ »  " » r  w ”  o n g

w  najnowszym i n « j lrp u *m  
z dotychczasowych lilmów

U W A D Z E  W Ł A D Z  MIEJSKICH
Juk donosi agencja ,.Pr is11 nagr unadzenie 

w iosennych chm ur barankow ych  pow iększy ło  

w yda jn ie  Hość ba runów w Polsce. M ożn a 'je  ma 
sow o spotkać i w naszem  m ieście  zw łaszcza w 

godzinach  w ieczornych  w  Ciulętniku. Rozzucli- 

va louu  zw ierzęta  w yłażą w soboty i n iedzie  

le stadam i na u licę M ick iew icza tam ując ruch.

Co na to w ładze m iejsk ie?

W A LC ZM Y  Z R O BACTW EM !
W skutek nagłego ociep len ia  W ilnu  paczyna 

zagrażać także plaga robaków . P o ja w iły  się one 

w potw orn ej lic zb ie  i toczą p n ie  naszych pięli 

uych drzew . Poszczegó lne o rgan izac je  zoslaty 

zm uszone za in ic jow ać  w ie lką akcję pod hasłem 

„za lew a jm y  robaka11. R ozpoczn ie  się ona dziś 

1 go  i trwać będzie  m n ie j w ięce j p rzez tydzień. 

Z braka odpow iedn ich  funduszów , ak tyw n iejsze  

osoby upoważnia się du zaciągania pożyczek  na 
własną rękę.

A w ięc za lew a jm y rabftlca i p od lew ajm y 
drzewka.

Z „L U T N I1*.
O „L u tn i"  napisać muszę —

‘  co gra i co ten teatr wart.

Gra p rzew ażn ie  jubileusze, 

pozatem  .domki z kart11.
Stey-

Franciszka GAAL
„V E R 0 N IK  £“

hnepiękne pioarnui f i * a c ‘8zki G a*! N A D  P R O G R A M : Kolorowa atrakcja «W  lu k u  wie dań**
•kim% P A T  oraz Tygodnik  Paramountu. Seanse: 4, 6, 8 i 10,15

PRIMA APRILIS
z udziałem  no w ozaan ga iow an ej p ieśn iark i J A N IN Y  OLENIEG R IE1 ora z  duetu tanecznego 
R A D W A N  —  R Y M K IE W IC ZO W N A  W  barwnym - i m elody jn ym  program ie, m. in. o ryg in a lna  
nowość i d ow c ip y  ilustrow ane Codzienn ie 2 przedstaw ien ia  o  g. 5,30 i  8,15. W  n iedzie lę  i 

—  św ięta  -3 przedstaw ien ia : o  g. 4, 6,30 i 9. —

P  IV A  |
Początek o 2-e].

Ostatnie dni. 
W ielk i sen- 
aacyjno-erot*

W a ik o  i i l s ś c ł — |*Ś I. 4 u 49 

ż u k  iś  i l t i c ,  —  t * ś i .  5 tn 55

A;«etn «nu Zakltdu Heteoreie|]i U. 3 B.
w W inie z dale f l /III —  1935 reku.
Ciśnienie 763 
T em p . średnia 0 
Tem p . najw . + 3  
Temip. najn. — 7 
O pad —
W iatr: poludn. zach.
T en d . bar.: zw yzk ow a  
U w ag i: dość pogodn ie

—  Przepowiednia pogody według P. I. M.:
W zro s t zachm urzenia aż do  opadów  począw szy 
od zach idu kraju .

N ieco  c iep le j. N a jp ierw  słabe, potem  um iar 
kow ane w ia try z południa i potudnio - zachodu.

ADMINISTRACYJNA
—  V\ A L K A  Z PO TA JE M N YM  H A N D LE M  W  

N IE D Z IE L E  I Ś W IĘ T A . W czo ra j organa po­
licy jn e  sporządziły 3 p ro tok o łów  za uprawianie 
handlu potajem nego w  niedzielę.

1
MIEJSKA

—  N O W Y  R A D N Y  M I USTA Na m iejsce 
zm arłego  radnego bp. inż. Sp iry do Rady M iej 
skiej w chodzi następny kole jn y  kandydat z li­
sty NT. 3 (B loku Żydow skiegoj w  I I  okręgu inż.
Irn r ja s z  Chcrlem, przedstaw iciel Zw iązku Kup­
ców  Żydowskich.

SPRAW Y AKADEMICKIE
—  Z Koln Historyków btud. U. S B. 16-go 

marca br. odbyło  s ię W a ln e  Zabranie Spraw o* 
d aw czo  —  w yborcze . N ow oob ran y Za rząd  ukon 
Sty m ow a ! się następująco:

P rezes —  Tarn ow sk i Stefan, w iceprezes —
P ietruck i Zenon, sekretarz G ławdanówna Mar ja, 
w icesokr. Zdanow iczów na Stanisława, skarbnik
—  W rób lew sk i Stefan, w iceskarbn ik  —  K o lczyń  
ttka Z o fja , biibljotekarz Rapacz H enryk, w ice- 
biblj. —  Jacew iczów na E m ilja , kier. Ag. W yd.
—  H an iszew ski W ładysław , k ier. Ag. pr. zb iór.
—  Puw elczyk  Edw ard, k ier. Ag. tow  rz —  p o 
ł»o lów n a  H elena, gospod. lokalu —  P io trow ska  
Łeokad jar

K om isja  R ew izy jn a : —  Przęw udn iezący —
K ret Stanisław, c z łon kow ie : —  M akarew iczów  
na N., T rock a  M.

s p r a w y  ż y d o w s k i e

—  ZGON W Y B IT N E G O  ŻYD O W SK IE G O  
D Z IA Ł A C Z A  SPO ŁE C ZN EG O  W7 sobotę zm arł 
w  W iln ie  po dłuższej chorobie jeden z n a jw yb i­
tn iejszych p rzyw ód ców  sjon istów  wileńskich, inż.
Ł  Spiro. Zm arły  w spółp racow ał w  szeregu to ­
warzystw  charytatywnych  i  w w ielu organ izac­
jach społeczny cli, ciesząc się wszędzie w ieik iem  
uznaniem i poważaniem .

P rzez d ługie lata byt t> p, inż. Spiro rad lym  
m . W7ilna, członkiem  Rady i Zarządu K. K. O. 
cadcą Izby P rzem ysłow o-H and low ej, radcą Żyd.
CmLny W yzn an iow ej, w  organ izacji zaś s jon i- 
atycznei pełn ił funkcje prezesa Kom itetu Lo 
ialnego.

T łu m y publicznośfci odprowadzały w czora j 
zw łok i zm arłego na m iejsce w iecznego spoczyn­
ku. Im . ) . .

ROZ NiŁ
—  Podziękow an ie . V1’ zw ią/ku z zam icszczo 

ną w  n -rze w czora jszym  notatką o ".ilw arciu  
O chronki w  Kol. WSI. za ło żon e j przez Radę Gr 
BB\V'R. (poczytuję sobie za m iły obow iązek  tą 
drogą z łożyć  najserdeczn iejsze podziękow an ie  
PP- O fiarodaw com  za złożone podczas u roczy­
stości pośw ięcen ia  104 zł. 80 gr. (— ) A. Aflclielo 
w i, Prze  w IV  K oła  Pań  B B W R

Fałszowali weksle 
i wyłudzali towar

Sensacylne aresztowanie 
kupra z ionq

W śród branży obu w lanej I skórzanej wy w o 
łato wielkie wrażenie aresztowani* uupca Mak
ca Niemeuczyuskiego (Rudnicka 9), kiórego zai 
rzyrr ino wczoraj wraz i żoną jego Blumą.

Jak się dowiadujemy aresztowanie niuiżon 
ków Niemeńczyńskleh nastapilo z polecenia wi 
eeprokuratora p. Popowa, w związku z prowa  
dzoni-in przeciwko Niemeńczyńskim dochodze­
niem o wyłudzenie u szeregu firm  wileńskich 
większych ilości towaru wartości kilku tysięcy 
*1., na podstawie sfałszowanych weksli kliieii 
tów

Narazić nie stwierdzono jeszcze na jak  w lei 
ką sumę sfałszował Nienieiiczyński weksle Wy­
każe to niewątpliwie dalsze dochodzenie,

Axc.'a Niemenczyriskieh wywołała w sferach 
kupieckich miasta zrozumiale zainteresowanie.

s e s n e n e s u B r a m
tS D A K C IA  I A D M IN ISTR ACJA: W ilno, Bizk. Bandurskiego 4. Telefony: Redakcji 79, Adminlstr. 99. Redaktor naczelny p‘/.yjimile od g. 2 — 3 ppoł. Sekretarz redakcii przyjmuje od g. 1 —  3 ppoł
Adwinlttracj* czynna od go d i, 91/, — 3’/i ppoł. Rękopisów Redakcja nie zwraca. Dyrektor wydawulctwa przyjmuje od gudi. 1 —  2 ppoł. Ogłoszenia są przyjm owane: od godz. 91/,—  I*/, 1 / — 9 w in

» Konto cztkowe P. K. O. Nr. 80.750. Drukarnia —  ni. Biskupa Bandurskiego 4. Telefon 3-40.
t * R >  PR ENUM ER ATY: miesięcznie z odnoszeniem Mo domu lub przesyłką pocztową 1 dcJatk książkowym 3  zł., z odbiorem w  administracji 2 zł. 50 gr. Z łz .sn lcą  6 zł. C E N A  OOŁOSZErs Za wierat
alliiaetrowy przed tekstem —  75 gr., w  tekście 60 gr„ za tekstem— 30 gr., kromka redałici, aotnunikaty —  70 gr. za mm. jednoszp., ogłoszenia mies; kaniowe —  .30 gr.za wyraz, Do łych cen oolicza *i>  

• •fłosren fs cyfrowe ! tabelaryczne 70* «  nnmerach niedrieinych i świątecznych 25%, zagraniczne 100%, zamiejscowe 2-5%, Dla poszukujących pracy 50% zniżki. Za numer dowodowy 15 t
Układ ogłoszeń w  'ekście 4-ro łamowy, za tekstem 8-m.o łamowy Administracja zastrzega sobie prawo zmiany terminu d.nku ogłoszeń i nie przyjmule zastrzeżeń m.ejsca.

W yd. „Kurier Wileński* Sp. z o. o.

(.17 1E SIE K O Ń C ZY  TEATR A ZA CZYNA  SIĘ  

ZYCIE?
M agistrat uznał sztukę Eeiketego „P ien iąd z  

In n ie w szystko11, graną na Pohulance, za ak­

tualną i w p row adz ił ją w źycitŁ ,

arnik

R A D J 0
W I L N O

P O N IE D Z IA Ł E K , dnia 1 kw ietn ia 1935 r. 
6.30: Pieśń 6.36: Gimnastyka. 6.50: M uzyka. 

7.15: D ziennik poranny 7.25: M uzyka. 7.45: Pro 
gram  dzienny. 7.50: W skazów k i praktyczne.
8.00. A u dycja  d la szkól. 11.57: Cza*. 12.00. H e j­
nał 12 03: Kom . met. 12-05: Koncert 12.45-
Chcę nueć p iękny balkon. 12 55: Dziennik p o ­
łudniow y. 13.00: Koncert kam eralny. 13.30: K on  
cert ork iestry . 13.50: Odcinek pow ieściow y. 15 45: 
M uzyka operelkow a. 16.30: I.ekcja język a  n ie ­
m ieckiego. 16.45: U tw ory  na flet. 17.00: Zagad 
k i m uzyczne d la  starszych dzieci. 17 15: K on ­
cert syinf. 18,00: Przegląd  film ow y . 18.10: K ró t­
k i recital śpiewaczy Berty Bragińskiej. 18.25: 
Chwilka społeczna. 18.-30: Skrzynka pocztow a. 
18.40: Życic artystyczne i kulturalne miasta. 
18 45: P ieśn i różnych narodów . 19.07; Program  
na w torek. 19.15: Z litewsk ich  soraw. 19.25: 
W iadom ości sportow e. 19.35: Audycja żo łn ier­
ska. 20.00: T rau «m . z teatru W ie lk iego  Akadem ji 

czci Marjl Skłodowskiej. 21.30: M uzyka 21.45 
Dziennik w ieczorny. 21.o5: Jak pracujem y i ż y ­
jem y w  Polsce. ‘12.00' Koncert reklam ow y. 
22.15- Koncert ork, P . R. 2.3.00 Rom . met.

POLSKI FILM
P 7 D  -tMSI D P  P  P  O  Reri, Bodo, 2 elichowsKaB 
V w Z - i l l \  S l i i  i  L t l M r f f l  Brodniewicz, Znicz i  in n i
—  Niewidziana dotychcza, w  polakim filmie wyatawa. —  N iebywałe napięcie, —  Egzotykę —

Em BERGNER
J llł W tych dniach w arcydziele przewyż- |̂ | F  t I S f T A
•zającem pod każdym względem „Arjanę" ■ ■ I m Ł I L 9 »  W m9 
Jeat to jeden jedyny film w tym roku wyprodukowany z geujalną gwiazdą

J p ia u i Sally Eilers Ralf Relamy

ROMANS SEKRETARKI
0 G H I S K 3
daje koncert gry 

w świetnym filmie

N A D  P R O G R A M : Urozmaicona OOOATKI D lW IĘkOW ź. Pocz. aeanaów eodz. o g. 4-ej p.p.

U D Z I E L A M

LEKCYJ MUZYKI
NA GITARZE I MANDOLINIE

Organizuię orkiestry ludom- - i dęte, — Piszę 
szkoły, albumy, partitury orkiestrowa. Lekeyj 
udzielam w  mieszkaniu reflektanta Dow iedzieć  
się: Biskupia 4— 18, lub Św.W incentego 6/17— 3

Kapelmistrz L. Klawakln

M E B L E NOWOCZESNE 
I S T Y L O W E

gotowr i na zamdwlenla, 
kon>plfaiy I sztuki pojedyncza

poleca po cenach dostępnych
S T O L A R Z  

Dostawca firm: Br. Łokucjewskl 1 Olkln
Dojazd autobusem: z Placu Orzeszkowej

do ul. łłdwne Polo S-a

STANISŁAW STR0DZKI

DOKTÓR

Ginsberg
Choroby skórne, went- 
ry< zne i moc zopłciowe
WllaHska 9, tal. 5-67
Przyim. od 8— 1 i 4— 8

DOK róR

ZELD0WICZ
Chor. skórne, wenerycz­
ne, narzędaw maczow. 
od godz. 9— 1 i 5— 8 w.

DOKTÓR

Zeldowiczowa
Choroby kobiece, skór- 
sc, weneryczne, narzę- 

dów moczowych  
od ,odz. )2— 2 i 4— 7 w. 
WllaAska 48, tal. 2-77

AKUSZERK iHąi>a lakPitrwd
Piryjmuje od 9 —  7 w 
ul. J. Jasińskiego 3-21
róg Ofiarnej (obok Sadu

DOKTÓT
J. PI0TR0WIC2- 
JURCIENK0WA
Oraynmtor szpit. sawlc; 

Choroby akórne, 
weneryczna i kobiaca

WHaAska M . tal. IBM
Przyjm. od g. 5 —  7 w .

DDKTÓR
ZYGMUNT

KUDREWICZ
Chor. wenerycz,, syftlia. 
.kórne i m oczopłciowe 
Zamkowa i i, tal. 19* 
Przyjm. od 8— 1 i' 3— f

Skład drzfewl
M. K a c z k o  i Syn
W itoldowa 39, tel. 2042 

Poleca:
K A F L F , C E G Ł Y .  

D Y K T Y  
i M A T E .tJ A Ł  budowL  

—  na raty —

Druk. „Znic?“, WtlntL ul Bisk Bandurskiego 4, teł 3-40. hedaktor oopow. Witold Kiszki*


